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Za redakcja odpowiedzialny

gtaI1isław Bronikowski w Poznaniu.

• stracra, Ekspedycya i Bióro Bedakcyi przy 
slrim placu pod Nr. 15.

Dziennik Poznański 
codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni 

poiwiętnych.
Cena ogłoszeń (inseratów):

.¿prsZ3 drobnego 15 fen. — Reklamy od wiersza 
** drobne?0 30 fen. (incl. tłumaczenia).

Listy
Słdakcri, Administracji i Ekspedycyi winny hvc 

4? - frankowane.

<ych«d DZIENNIKPOZNANSK
Czwartek, 22 marca 1877.

Przedpłata kwartalna
wynosi w Poznaniu 7 marek 50 fen., w Państwie nie- 
raieckiem i w Austryi 9 marek 15 fen.t w Belgii, Wło­
szech, Szwąjcaryi, Serbii, Ameryce, w Danii, Francji, 

Anglii i Szwecji 12 marek.

Przedpłata i ogłoszenia
przyjmują się w Ekspedycji; przedpłatę przyjmują 
w monarchii pruskiej oraz w państwach do związku 
pocztowego niemiecko-austryackiego należących urzędy 
pocztowe. W innych krajach zaś tylko nasze ajentury 
za których pośrednictwem (zobacz niżej) można także 

przesyłać ogłoszenia do Eksp. Dziennika Pozn. 

Rękopisma
nadsyłane Redakcyi nie zwracają się i niszczone będą.

£ S2ibŚl L"r»ra±°„“rg- d°, T“ *?• 1G,-. P“?« Raczkowski, Rue
Ajencye Dziennika Poznańskiego:

W BamlUTceFntaralÄ± Renern, Berlinie, LłpskiŁ Wiedniu i ¿az^h^a^rei^ &*V^er 
gtrassG 24 i ventral-Annoncen-Bureau Her Ilentonbon y.aítnnrvar» ic nr n .

de Faw°nrg .p.oisB°nn’ér® 3®' — Ogłoszenia dla Dziennika przyjmuje w Paryżu wyłącznie p. Adam, Carrefour de la Croix Rouge 2.
Annoncen-Bureau der Deutschen Żeit^on' Mohrenstra«« aAenste^? V.°S*er- — W Berlinie Rudoif Mosse, Jerusalemerstrasse 48. A. Retemeyer, Intornationale Annoncen-Expedition. „Invalidendank“ Behren- 

ueuuenen Zeitungen, Mohrenstrasse 4o. - W Bremie E. Schlotte. - W Frankfurcie nad Menem Daube & Comp. - W Wrocławiu Daube, Haaseustein & Vogler i Mosse. - W Piesze-
wie: L. Zboralski.

Czas odnowić przedpłatę!
Warunki przedpłaty pozostają te same co 

w ubiegłym kwartale.

POZN AN, 21 marca.

Zewsząd nadchodzą dzisiaj pokojowe wiadomości. 
Nasamprzód otwartym został w Carogrodzie w dniu 19 
bm. parlament mową tronową, w którćj sułtan tyle przy­
rzeka reform i tyle zapowiada projektów, że gdyby tylko 
część ich została zaprowadzoną, już to samo przyczyni­
łoby się nie mało do uspokojenia umysłów, słusznie za­
niepokojonych, ile razy na widowni politycznćj ukazuje 
się kwestya wschodnia.' Dalćj donoszą telegramy, że 
Czarnogóra, skłonna do ustępstw, nie obstaje już przy 
żądaniu, ażeby jćj odstąpiono Spizę, domagając się na­
tomiast obwodu Niksiczu. Następnie zamieszcza Polit. 
Corresp. wiadomość z Białogrodu, wedle kjtórśj za­
wiązane znów zostały stósunki dyplomatyczne między 
Fortą a Serbią. W dniu bowiem wczorajszym przyjmo­
wanym był wysłannik Porty Pertew effendi przez księcia 
Milana i wręczył mu ferman turecki. Wreszcie zape­
wniają korespondeneye londyńskie, że porozumienie w 
sprawie protokułu nastąpi niebawem i że protokuł w bie­
żących już dniach będzie zredagowanym. Z wszystkich 
tych wiadomości najważniejszą i najwięcćj wpływającą 
na prąd pokojowy, tak widoczny teraz w prasie europej- 
skićj, jest doniesienie, że protokuł wkrótce będzie pod­
pisany przez gabinet angielski. Mniej natomiast wagi 
przywiązywać należy do otwarcia parlamentu, mowy tro­
nowej i tych wszystkich zapowiedzi, jakiemi się odzna­
czają tego rodzaju mowy. Czy Porta zdoła przeprowa­
dzić przyrzeczone reformy, które tak przeważnie doty­
kają politycznego, socyalnego i religijnego życia ludu? 
Nie jestże zresztą ogłoszenie konstytucyi tureckićj tym 
zwykłym manewrem, jakiego używała zawsze Porta, ile 
razy żądano od niej naprawy stosunków? To tćż opinia 
nie łudzi sję, że jeśli coś zażegna grożącą od tak dawna 
burzę, to z pewnością nie konstytucya turecka, do którćj 
nikt nie ma wiary, ale porozumienie się między Rosyą 
a Anglią, które jak już podnieśliśmy wyżćj, ma być bar­
to blizkie. Mamy tu na myśli zredagowanie zbioro­
wego protokułu. Protokuł ten, jak z poważnój donoszą 
strony, po przytoczeniu postanowień konferencyi caro­
grodzkich, brzmi innićj więcćj tak: Mocarstwa podpi­
sane na niniejszym protokule oświadczają, że zastrzegają 
sobie prawo ułożenia sposobu dalszćj akcyi, do którój 
czują się zobowiązane, gdyby Porta nie spełniła ' zobo­
wiązań, spadających na nią przez przyjęcie reform i u- 
lepszeń objętych dzisiejszym protokułem końcowym. 
Wątpliwości Anglii głównie się mają zwracać przeciw 
temu późniejszemu ułożeniu sposobu akcyi, dla tego żąda 
Anglia objaśnień. Ze swój strony odmawia gabinet angielski 
nasamprzód zawarcia układu, któryby mógł dawać prawo 
do mtęszania się siłą zbrojną w sprawy wewnętrzne 
Turcyi a dalćj nie przyznaje żadnemu mocarstwu prawa 
zbrojnego, pośrednictwa między Portą a jćj poddanymi 
chrześciańskimi. Skoro tylko nastąpi zgoda co do tych 
pnnktów, protokuł natychmiast ma być podpisany przez 
Anglią. Jedyną trudność stanowiłaby kwestya demobi- 
lizacyi. Anglia chce, by demobilizacya zapewnioną była 
przed podpisem protokułu, Rosya zaś demobilizacyą robi 
Weżną od owego podpisu. — Tak piszą dzienniki ber- 
«ffikie, odmienne natomiast wiadomości zamieszcza o tvm 
Wszłym protokule Koln. Z tg. Według tego dzien­
nika zaznaczy protokuł na samym początku jednomyśl­
ność mocarstw; wymieni następnie wszystkie reformy, 

we mocarstwa uważają za konieczne, a wreszcie zawierać 
Ogazie oświadczenie, że mocarstwa obradować będą nad dal- 
nemi środkami, jeżeli Porta odrzuci proponowane reformy.— 
tora z tych dwóch wersyi prawdziwszą, niepodobna 
zstrzygać tćm mnićj, że znów co innego wyczytuje- 

' - w dziennikach angielskich. Jak pisze M o r n i n g - 
L?,St’ Posya Przystąpi do rozbrojenia armii, skoro nie 
2. ° będzie podpisany, ale Porta zawrze po-
_ J z Czarnogórą i pierwsza rozpocznie demobilizacyą.

Komedyanci życia.
POWIEŚÓ WĘGIERSKA

M. Jókaja.
N amocy autoryz acyijeneralnéj

przełoży!

Gr» J» • • • • •

TOM II.

nąmda,* 1.szy;. Zobacz nr. 294, 29S, 297, 298, 2, 3, 4, 9, 10,
’ W, 15, 17, 18, 20, 23, 25, 32, 34, 35, 37, 38, 39, 40,

41, 43, 45, 55, 56, 57, 64 i 65.)

uż ¿powaźniono go mówić prawdę w imię Boże, jeźli 
Prawdy obyć się nie może. Mówił tedy:

'’iedżiL \ zacząć ab ovo, winienem nasamprzód po- 
'M* ok Że °kręg etelwarski w wyborach dotychczaso­
wa Prze ,Tvł się zawsze złym okręgiem; zawsześmy 
‘lśnij „j/adali 2 naszym kandydatem, choć nie pomija­

nego, by wyzyskać wszystkie korzystne okoli-

Na ten wniosek zaś bodaj się zgodzi Turcya — nadmie­
nia Standard, a przecież żadnego znaczenia nie bę­
dzie miał protokuł, prędzej nie uspokoją się umysły, 
dopóki nie rozbroją się tak Rosya jak Turcya.

Wiadomości urzędowe.
, Rzecznik i notaryusz Villnow w Oleśnie w G. Szlijsku 

mianowany został rzecznikiem przy sądzie apelacyjnym w Byd­
goszczy i notaryuszem w jego departamencie.

Lwów, 18 marca.
(Proces rosyjskich Nihilistów.)

(Tj Nie Polska, nie Turcya, nie Europa, zabije 
carat, lecz rewolucya, lecz Rosyanie sami zabiją go. 
Niebezpieczeństwo, jakie grozi caratowi wzmaga się cią­
gle. Straszny nihilizm szerzy się i podkłada miny pod 
rząd i podwaliny, na których się opiera. Uwięzienia, 
procesa i wyroki, o których z samych pism rosyjskich 
dowiadujemy się, to fakta, którym nikt zaprzeczyć nie 
może, a zachowanie się więźniów w obec sądu, zeznania 
ich i determinacya z jaką występują, świadczą jak nie­
bezpiecznym, jak potężnym jest ten wróg, który wypo­
wiedział wojnę caratowi i całemu dzisiejszemu „porząd­
kowi“ społecznemu w Rosyi. Proces „waletów czerwien­
nych“' i procesa Nihilistów, to zbyt wymowne świadectwa 
rozkładu. U góry zepsucie doprowadzone do punktu 
kulminacyjnego. Książęta, hrabiowie, jenerałowie, wiel­
kie damy, wysocy dygnitarze, wszystko to, jak świadczy 
proces „czerwiennych waletów.“ szajka łotrów do wszela- 
kićj zbrodni zdolnych. U dołu rewolucya! Studenci, stu­
dentki, szwaczki, rzemieślnicy a po części i lud wiejski, 
wszystko to pracuje nad wielką rewoiucyą, dążącą do 
zburzenia tego wszystkiego co jest, bo wszystko jest złe. 
Co ma zająć miejsce tego, co ma runąć, " nikt nie wie. 
Nihiliści dodatniego programu nie mają. Chcą wszystko 
zburzyć, wyrżnąć i spalić. Kto inny niech stawia, niech 
buduje. Apresnousle deluge, mogą także za­
wołać, i tćm się tćż różnią od socyalistów niemie­
ckich, że nie chcą nic budować. Okropne musi być po­
łożenie narodu, w którym takie jak nihilistów doktryny 
przyjmują się, i tak niezliczone mnóstwo mają zwolen­
ników, a to w najlepszćj jeszcze i najszlachetniejszej 
części narodu. Bardzo chorśm jest społeczeństwo, które 
z siebie wydaje nihilistów! Na wielki w Rosyi zanosi 
się przewrót i prawdę podobno powiedział jeden z na­
szych poetów, chcąc dosadnio charakter tćj w powietrzu 
wiszącćj rewolucyi określić, że we Francyi wystarczała 
gilotyna poruszana siłą rąk ludzkich, w Rosyi będzie 
potrzeba użyć maszyny parowćj!

Obecnie i we Lwowie mamy proces nihilistów. Roz­
prawa trwa już trzy dni, a dopićro we wtorek ma być 
wyrok wydany. Donosiłem swego czasu, że w pierwszych 
dniach stycznia r. b. uwięziły tutejsze władze austryackie 
na rekwizycyą rosyjskićj ambasady w Wiedniu, kilku 
młodych ludzi, poszlakownnych o przemycanie pism re­
wolucyjnych do Rosyi. Otóż obecnie stoją oni przed 
sądem kryminalnym. Więźniów jest czterech, a to:

P. Aleksander Kur ty je w, lat 25, prawosławny, 
rodem z Odesy, ukończył 4 klasy gimnazyalne, piasto­
wał potśm urząd pisarza gminnego w gubernii chersoń- 
skićj w Aleksandryi, następnie przeniósł się do Galicyi 
i w czasach ostatnich był bileterem w ruskim teatrze 
koczującym. Twarz blada, włosy krótko strzyżone, rysy 
nieregularne, oczy zapadłe, wyraz twarzy niemiły, stopień 
wykształcenia bardzo niski.

P. Sergij Jastrzębski, lat 21, prawosławny, 
syn urzędnika rosyjskiego obecnie żyjącego na emerytu­
rze, w roku przeszłym uczęszczał na fakultet medyczny 
w uniwersytecie charkowskim, ścigany jednak przez rząd 
rosyjski za udział w agitacyach socyalistycznych, uciekł 
do Szwajcaryi jako „Berezników.“ Ztamtąd został, jak 
utrzymuje akt oskarżenia wysłany przez byłego profesora 
Drogomanowa, mieszkającego w Genewie do Galicyi z 
rekomendacyą do akademika tutejszego Pawlika. Do

czności. Stósunek jest następujący: z tysiąca dziewięciu 
set wyborców nigdy nie zyskujemy więcćj jak dziewięć 
set; głosów tych dostarczają nam nasze wierne miejsco­
wości Mar, Batok, Kopron i Cziwa; na tych czterech 
gminach można polegać, jeśli wcześnie położymy na nich 
nasz areszt. Natomiast po prostu niepozyskane są gminy 
Turo i Gezetlen, sami zacięci kalwini, i nakoniec samo 
miejsce wyborów, miasteczko Szipota, gdzie klasa rze­
mieślnicza, po większćj części szewcy i garncarze, panują 
nad całą ludnością. Tych ludzi nie można kupić za ża­
dną cenę ani tćż niczćm ustraszyć; zakamieniały to lud. 
Często już staraliśmy się powstrzymać ich od wyborów; 
kazaliśmy ich bowiem trzymać po za miastem na otwar- 
tćm polu w otoczeniu wojskowćm, tak że przez cały 
niemal dzień, podczas gdy nasi głosowali, tamci ani kropli 
wody nie mieli w ustach. Ale czy sądzicie, panowie, że 
ustąpili? Głodni i spragnieni wytrwali, aż kolćj przyszła 
na nich, i oddali głosy co do jednego; co więcćj, po- 
prswo‘ck cholerycznych do urny! Jeden rzeczy- 
wiOfflbarł w pięć minut po oddaniu głosu. Stósunek 
przeto Jest tysiąca do dziewięciu set. W najnowszych 
czasach zresztą inna jeszcze pojawiła się niekorzystna 
dla nas okoliczność: poseł dotychczas wybierany, stary 
poczciwiec Samuel Nagybaroty, należący w sejmie do le­
wego środka, wzbrania się przyjąć na nowo kandydaturę. 
Składa się chorowitością, choć to nieprawda. Rzecz jest 
ta: Jego piękna żonka jest nieco zazdrosna i nie może 
przenieść na sobie, żeby mężulek na ślizkim bruku pe- 
szteńskim był narażany na rozliczne pokusy. (Śmiechy 
powszechne.) Zaledwie atoli gruchnęła wieść, że lewy

Lwowa przybył z fałszywym paszportem jako „Jan Ja- 
cęjiko.“ Oskarżony jest żonaty, pełnćj twarzy, dłu­
gich jasnych włosów, żywych jasnych oczów, w ubraniu 
ztoiedbanćm.

P. Michał Pawlik, lat 23, syn włościanina z Ko­
sowa w Galicyi, miłćj powierzchowności, z religii unita.

Czwarty wreszcie p. Aleks. Czerepakin, lat 25, 
z gubernii połtawskićj prawosławny, ukończywszy w Ki­
jowie fakultet medyczny, wyjechał do Szwajcaryi, dokąd 
d.a kuracyi jego matka, wdowa po sędzi pokoju, posia­
dająca majątek ziemski około 600 dziesiatyn, z siostrą 
jjgo udała się. Czerepakin przybył do Galicyi pod na­
zwiskiem Doroszenki. Powierzchowność sympatyczna, 
ubrany najlepićj i najstarannićj.

Sala sądowa przepełniona. Najwięcćj młodzieży 
riiskićj, tak zwanych Ukraińców.

Obżałowani z wyjątkiem Pawlika odpowiadają na 
stawione sobie pytania po rosyjsku. Jako tłumacz jest 
czynnym p. S. Wasilewski.

C. k. prokuratorya, w którćj imieniu występuje p. 
Zborowski, po wniesieniu aktu oskarżenia żąda, aby zc 
względu na treść aktów i korespondencyi mających się 
odczytać, odbyć rozprawę przy drzwiach zamkniętych.

Obrońca podsądnycli dr. Jackowski sprzeciwia się, 
wykazując, że tajemniczość właśnie więcćj szkodzi po­
rządkowi i spokojowi niż jawność i usiłuje zmniejszyć 
znaczenie calćj rozprawy i całego procesu.

Irybunał złożony z trzech radzców sądu karnego, 
rozprawa nie odbywa się w obec sądu przysięgłych — 
zgadza się jednak po dłuższćj naradzie na wniosek pro­
kuratora i publiczność jest zmuszona opuścić salę, w 
którćj wolno tylko pozostać dwunastu osobom t. j. po 
trzech zaufanych, dla każdego z podsądnych.

Główne moinenta rozprawy całej podam w nastę­
pnym liście wraz z wyrokiem, tutaj nadmienię tylko, że 
prokuratorya oskarża podsądnych także o agitacyą so- 
cyalno-rewolucyjną w samćj Galicyi, co podobno jest 
mylne. Akt oskarżenia opiera się na korespondencyach 
Drogomanowa z Genewy i Roberta Dalego, wydawcy pi­
sma, W pi er od z Londynu, znalezione podczas rewizyi u 
podsądnych, w których korespondencyach są zapytania: 
jakie jest usposobienie ludu w Galicyi pod względem 
socyalno-rewolucyjnym, tudzież na odpowiedzi Czerepa- 
kina, przytrzymanćj na poczcie, w którćj tenże donosi 
Drogomanowi, że w Galicyi jest niemożliwą propaganda 
o którą chodzi. Czerapakin wyjechał w pierwszych 
dniach stycznia z Szwajcaryi przez Monachium, Wiedeń, 
Peszt i Munkacz do Galicyi i wiózł ze sobą według 
aktu oskarżenia dzieła Gogola, Czernyszewa, Hercena, 
Ryiejewa i około 500 broszur pod tytułem: „Po woprosa 
małoruskoj literatury“ i „Pro bohactwo a bidnist.“ — 
Przy podsądnym znaleziono także rekomendacye Drogo­
manowa do różnych osób, przeważnie profesorów w Pe­
szcie i Munkaczu tudzież do jakiegoś p. Baczyńskiego 
w Przemyślu i do Pawlika we Lwowie. Przy Jastrzęb­
skim znaleziono także korespondeneye od Drogomanowa 
i od Dalego i Ławrowa z Londynu. Od pierwszego o- 
trzymał podsądny także 60 rubli, z Londynu zaś (już 
po uwięzieniu) przesyłkę broszur. Podsądny korespon­
dował z tąd z Petersburgiem i Charkowem. W listach 
do podsądnego nadeszłych jak tćż w listach niejakiego 
ks. Faniaczkiewicza z zabranego kraju przy Czerepaki- 
nie znalezionych, jest mowa o jakichś „kółkach, o zbli­
żaniu się chwili, o wysłaniu Pawlika do Kijowa, o ksią­
żkach z Pragi“ itd. Najmuićj zarzucić może akt oska­
rżenia Kurtyjewowi, który, zdaje się, najmnićj w ogóle 
o czćmkolwiek wiedzieć.

Prokuratorya oskarża wszystkich czterech o należe­
nie do tajnego, porządkowi społecznemu niebezpiecznego 
stowarzyszenia, o szerzenie jego zasad w Galicyi, o prze­
kroczenia paszportowe (z wyjątkiem p. Pawlika) meldun­
kowe itp.

Jutro w poniedziałek zakończenie rozprawy a wy­
rok zapewne dopiero we wtorek zostanie ogłoszony.

Carogród, 16 marca.
(Groźne położenie w stolicy i państwie. — Aresztowania. — 

Parlament.)
3 Tyle już się chmur nagromadziło na horyzoncie 

wschodnim, że doprawdy jeśli ma z nich wypaść grom, 
to będzie takim, jakiego świat dawno nie słyszał. Naj­
nowsza demonstracya, jaka tu miała miejsce w ponie-

środek nie ma w okręgu kandydata, aliści z nieba spada 
kandydat skrajnćj lewicy, niejaki Absalon Karakan.

— A!... mój współpracownik dawniejszyI
— Tak?... No — to winszuję panu... zrobiłeś 

z niego porządnego człowieka!... Mocny Boże, jak ten 
hultaj umie pozyskiwać sobie ludzi! Jak potrafi im 
tłumaczyć jasno świętą sprawę radykalizmu! Co ludowi 
naobiecuje — że aż włosy na głowie stawają!

— No, to trzeba kazać go aresztować jako pod- 
szczuwacza, jako buntownika! — wtrącił znów pan Ko­
lompy.

O tak, zasługuje na to, ale szelma tak szczwany, 
że na publicznćm miejscu nie piśnie ani słówka, za które 
władze mogłyby wziąć pana brata za boże poszycie. 
Nie zwołuje zebrań, lecz jeździ od wsi do wsi, zbiera 
sobie po kilkunastu chłopów gdzie w stodole lub na 
podwórzu i wykłada im po swojemu tyle, ile tylko się 
zmieści w ich mózgownicach; potrafi zagrzać ich, zapa­
lić, tak że potćm sami podają jego teorye i przyrzecze­
nia od ust do ust, i dotychczas pozyskał już około czte­
rysta głosów, a nie ręczę, czy między niemi nie ma i 
naszych. Bo jego obietnice, któremi bardzo szczodrze 
szafuje, są bardzo zrozumiałe i mocno przypominają ar­
tykuły wiary komunizmu.

— No, to trzeba lud oświecić.
— Ot wyjąłeś mi słowo z ust. Rzeczywiście było­

by rzeczą pożądaną postawić na tćm zagrożonćm stano­
wisku człowieka, któryby słowem i czynem zdolny byl 
pozyskać iud dla nas. I właśnie dla tego... jeźli Wasze 
Ekscelencye pozwolą mi jeszcze powiedzieć cokolwieczek

działek, stojąc w związku z groźną fetwą szeika-ul-islam, 
może dać pewien klucz do tych obaw. Na plakatach, 
które rozlepiono na pałacu sułtańskim, można było wy­
czytać te groźby; nie dość, że żądano wydalenia całego 
prawie ministerstwa obecnego, a głównie Edhema, Re- 
difa i Damata puszów, ale grożono samemu sułtanowi 
w razie, jeśli poważy się zatwierdzić traktat, pozwalający 
na odstąpienie piędzi ziemi Czarnogórcom. Z trzech ka- 
tegoryi plakatów rozlepionych można było wyczytać po­
między wierszami: śmierć giaurom. Nie są to wcale 
płonne groźby; plakaty zostały przylepione na tym sa­
mym pałacu, w którym nie tylko daje uroczyste audy- 
eneye sułtan, ale w którym będzie otwarcie parlamentu. 
Ma to swoje znaczenie, które da się streścić w tych wy­
razach: Precz z parlamentem, jeśli ma być tylko za­
bawką dla Europy. Badając bliżćj usposobienie mas 
muzułmańskich, widzi się przepaść, którą otwierają przed 
sobą. Jeśli o Rosyi powiadają, że dla nićj wojna stała 
się koniecznością, bo w przeciwnym razie będzie miała 
rewoiucyą wewnątrz, to o ileż słusznićj to samo da się 
powiedzieć o Turcyi? Poruszono cały świat muzułmań­
ski, obudzono najstraszniejsze namiętności, bo fanatyzm, 
wywołano nieustające przesilenie ekonomiczne i zebrano 
w jedną masę półmilionową armią głodną i znoszącą 
przez dwa lata wszystkie niewygody pół roku. Czyż dy- 
plomacya europejska myśli, że tę masę można będzie 
rozbroić bez żadnćj kompensaty? Nie; w rewolucyi, ja­
ka czeka Turcyą, upadek dotychczasowego rządu będzie 
najmniejszćm złćm: potrzeba się obawiać rzezi, w której 
niejeden chrześcianin padnie ofiarą. Tu rachunek baidzo 
prosty: sfanatyzowanemu i uzbrojonemu żołnierzowi 
wskazano największego wroga z giaurów w Rosyi; — 
zemstą na nim łudzą go tak długo; gdy mu każą po­
wracać do domu bez nasycenia tej zemsty krwią na polu 
bitwy, rzuci się jak lew zgłodniały na spokojnych giau­
rów, u których widzi dość złotych lir, giaurów porządnie 
ubranych, nasyconych i w wygodnych mieszkających do­
mach A wówczas interweneya Europy będzie zapóźną.

Aresztowano wprawdzie kilkadziesiąt osób, ale czyż 
to powstrzyma dalszą agitacyą; z tych kilkudziesięciu 
wyrosną rychło t' siące. Uczyniono wprawdzie ustępstwo 
gwoli żądań rewolucyonistów, bo zerzwano rokowania z 
Czarnogórcami, ale czyż tćm uśpiono namiętności lu­
dowe? Bynajmniej. W środę minioną tysiące softów 
przeciągnęło znów przez ulice Carogrodu w milczeniu, a 
pochód ich wcale nie był religijnym. Upadek rządu i 
sułtana nie zdoła ich powstrzymać. W obec tak cięż­
kich kłopotów rząd stracił głowę i odracza otwarcie 
parlamentu aż do poniedziałku i ogłasza w swym orga­
nie Dżewaibie, że przedłoży temuż parlamentowi do- 
kumenta, usprawiedliwiające wydalenie Midhada Jest 
to początek większych kłopotów. Z drugićj strony nie­
możność rozpoczęcia zaczepnćj wojny a znów konieczność 
uczynienia czegoś dla Europy do reszty go bałamuci. 
Donosiłem wam już o formacyi korpusu przednićj stra­
ży — to podarunek dla muzułmanów, dziś publikują i 
roztrząsają projekt Bakera o urządzeniu żandarmeryi w 
myśl układów konferencyjnych —- to prezent dla Europy. 
Jak z tćj sprzeczności wyjdzie rząd obecny, bardzo nie­
daleka przyszłość pokaże.

Sprawa wschodnia.
Z Krakowa odbierają dzienniki wiedeńskie telegram 

z zawiadomieniem, że wedle najświeższych rozkazów 
wstrzymano wysyłki wojsk do Rosyi południowćj.

Wedle telegramu do Press e poczęły już rosyj­
skie okręty krążyć po Dniestrze. To samo źródło do­
nosi, że w całćj Besarabii, wzdłuż Prutu takie są błota 
i roztopy, że wojska nie mogą się formalnie ruszyć z 
miejsca. I tak w zeszły wtorek powołano na próbę na­
gle wojska konstytujące w Odesie do broni. Podczas 
tego alarmu, wozy topiły się w błocie i nie mogły się ru­
szyć z miejsca nawet przy pomocy podwójnćj zaprzęży. 
Do wydobycia jednego wozu potrzeba było 6 koni 40 
żołnierzy.

W Odesie przedstawiła się w ubiegłym tygodniu de- 
putacya bośniacka pod przewodnictwem jakiegoś Skuli- 
cza. Przyjmowano ją bardzo uprzejmie i wysłano do

prawdy, tyle jak ziarnko gorczyczne ... nie mogę stłu­
mić w sobie obawy, że poczciwy książę Alienor.... 
O, chętnie przyznam, że to młodzieniec na wskroś za­
cny i bardzo rozsądny, ale. . . widzi Bóg, gdy stanie 
przed ludem i zacznie mówić: „Szanowni wyborcy i ro­
dacy I Honor i interesa okręgu, kraju i narodu,“ a sza­
nowni wyborcy nie dosłyszą ani jednego z tych licznych 
„r“, z pewnością zawołają, aby naprzód wypluł z ust 
kluskę a potem zaczął mówić; to znaczy, że ks. Alienor 
przepadł od razu jak kozak z dudami dla tego jedynie 
że me wymawia „r“ — i skończyła się parada.

Całe zebranie na głos się rozśmiało.
— Niech książę proboszcz dobrodzićj o to się nie 

troszczy — rzekł pan Kolompy, gdy śmiechy się uśmie­
rzyły. - Jużeśmy temu zaradzili w sposób wyśmienity. 
Jak ongi Mojżeszowi, który sam się zająkał, towarzyszył 
Aron, który był mistrzem w krasomówstwie, tak księciu 
Alienorowi towarzyszyć będzie w podróży kaudydackićj 
jeden z najgenialniejszych, najdzielniejszych, najśmielszych
i najpopularniejszych zwolenników naszćj sprawy; on i 
piękną mową będzie umiał pozyskać umysły i serca i 
na ziemię powali Goliata partyi przeciwnćj.

— A któż to ten wielki człowiek?
— Napoleon Zarkanyi.
— Co?... brat Napoleon? — zawołał Ojciec Ty- 

motćj zdumiony niepomału.
— Czy dobrodzićj wątpi o jego zgrabności?

O jego zgrabności?... O, bynajrnniój; owszem
jestem o mej prżekonany. Ale ilekroć pomyślę o bracie 
NWpoleome, mimowoli przychodzi mi myśl, jakie to szczę-



z
Petersburga kosztem komitetu słowiańskiego. I wielki 
książę Mikołaj przyjmował Bośniaków bardzo łaskawie. 
Deputacya ma carowi przedłożyć memoryał, malujący po­
łożenie chrześcian w Bośnii, tudzież przedstawić jakie 
reformy najpotrzebniejsze są dla ojczyzny Bośniaków. Z Pe­
tersburga mają się udać deputowani, zaopatrzeni w for­
malny mandat od ludu bośniackiego, także do Wiednia, 
i tam również złożyć pismo identyczne z memoryałem 
złożonym w Petersburgu.

Z Moskwy przynosi telegram z dnia 17 bm. wiado­
mość następną: Jak donoszą z Kaukazu, skoncentro­
wali Persowie pod Dilman. Choj i Urumia 12,000, a kolo 
Chors i Maku 8000 wojowników. Główny sztab korpusu 
armii nadgranicznćj znajduje się w Taebris. Tureckie 
siły wojskowe stoją w Karsie, Batum, Bujazid i Erzerum 
w liczbie 54,000 ludzi.

W Bośnii wzmaga się bezustannie ruch powstańczy. 
I tak donoszą pod dniem 17 bm. do Pol. Cor. z Si- 
gna w Bośnii: Przedwczoraj karawana turecka eskorto­
wana przez 500 żołnierzy tureckich, została na drodze 
do Liwna zaatakowana przez 200 powstańców. Po 
trzechgodzinnćj walce zostali powstańcy odparci aż do 
Kadynabukowy. Straty po obu stronach nie były zbyt 
wielkie. Wszyscy ochotnicy bośniaccy, uwolnieni ze słu­
żby serbskićj udali się do powstańców. Turcy wyselają 
bez przerwy wojska do Bośnii pólnocnćj skutkiem cze­
go jak zapewniają skoncentrowała Austrya znaczne od­
działy pod Gradyską i Brodem, gdzie się ma znajdować 
aż 160 dział. Skutkiem ponownego prześladowania chrze­
ścian bośniackich wielu z nich chroni się do Austryi.

NIEMCY.
& Berlin, 20 marca. Uzupełniając sprawozda­

nie z wczorajszego posiedzenia parlamentu zapisać prze- 
dewszystkiem należy, że w dalszćj dyskusyi nad proje­
ktem dotyczącym siedziby najwyższego trybunału cesar­
stwa, zabrał głos minister sprawiedliwości dr. Leonhardt. 
Pierwszy to raz zastosowano artykuł 9 konstytucyi ce­
sarstwa, wedle którego każdy członek Rady związkowćj 
będący w mniejszości, ma mimo to prawo do wystąpie­
nia z poleceniem parlamentowi zapatrywań mniejszości. 
Minister Leonhardt mówił, jak naturalna, za siedzibą 
najwyższego trybunału w Berlinie i oświadczył, podobnie 
jak kolega jego minister saski, że w razie umieszczenia 
najwyższego trybunału w Berlinie, pruski najwyższy try­
bunał zniesionym będzie. Pruskiego ministra poparł 
także poseł Kleist-Retzow, bo zdaniem jego byłoby to 
wielką obrazą sędziowskiego stanu, gdyby przeniesiono 
najwyższy trybunał do Lipska, celem niedopuszczenia 
korupcyi jego członków. Mówca zezwala tylko na to, 
aby członkowie najwyższego trybunału nie byli wybiera­
ni na posłów do parlamentu, tak samo jak członkowie 
pruskićj najwyższćj Izby obrachunkowćj nie mogą nale­
żeć do żadnćj z Izb sejmu. Dalćj przemawiali jeszcze 
za Berlinem posłowie Treitschke i dr. Lówe, a za Lip­
skiem posł. Reichensperger, Stephany i Demmler, poczem 
nie odesłano projektu osobnćj komisyi, lecz postanowiono 
obradować nad niem w plenum parlamentu w dalszych 
czytaniach.

Na dzisiejszem posiedzeniu stało na porządku dzien­
nym drugie czytanie projektu dotyczącego prawodawstwa 
dla Alzacyi i Lotaryngii. Pierwszym mówcą był Schor- 
lemer Alst, który położył główny nacisk na to, aby po­
łożono koniec samowoli admimstracyjnćj panującćj w Alza­
cyi i Lotaryngii, bo obecne stósunki mogą tylko oziębić 
ludność anektowanych prowiucyi dla cesarstwa. Sympa- 
tya teraźniejsza Alzatczyków i Lotarynczyków dla Nie­
miec nie sięga dalej jak działa niemieckie. Autonomiści 
okazali wprawdzie przychylność dla rządu i przyjęli na 
siebie rolę automatów, bo oddają się iluzyi, że skoro 
tylko pozyskają dla siebie jedeu palec ks. Bismarcka, 
niebawem będą mieli całą dłoń jego. Przekonają się je­
dnak w niedługim czasie, że w wielkim są błędzie. 
Mówca kończy swe przemówienie wnosząc, aby uchwalo­
no rezolucyą wzywającą kanclerza do przedłożenia w 
w najbliższej kadencyi konstytucyi dla Alzacyi i Lota­
ryngii. Poseł Hanel zwraca uwagę poprzedniego mówcy 
na sprzeczność i niekonsekwencyą jego żądań, bo doma­
gając się natychmiastowego nadania samodzielności Al­
zacyi i Lotaryngii twierdzi równocześnie, że sympatya 
ludności anektowanych prowincyi dla Niemiec nie sięga 
dalćj jak niemieckie działa. Dla tego właśnie, że wię­
kszość liberalnego stronnictwa nie chce dojść do takiego 
położenia, z któregoby się cofać mtfsiała, należy działać na­
der oględnie i chociaż zwolna przyjść do zupełnćj autonomii 
anektowanych prowincyi. Mówca prosi z tego powodu 
parlament, aby odrzucił wniosek posła Schorlemer-Alsta. 
Następnie poseł Guerber wspólnie z posłami Germain, 
Grad i innymi wniósł o zredagowanie przedłożonego 
projektu w następujący sposób: „Prawa dla Alzacyi i 
Lotaryngii potrzebują sankcyi reprezentacyi kraju, wy- 
szłćj z bezpośrednich powszechnych wyborów.“ Przeciw 
powyższemu wnioskowi zabrał głos poseł Duncker kła­
dąc przycisk na to, że właśnie dotychczasowy opór po­
słów z Alzacyi i Lotaryngii opóźnia nadanie tym pro- 
wincyom większćj samodzielności. — Na tćm kończy się 
sprawozdanie dzienników z dzisiejszego posiedzenia par­
lamentu.

Drugie czytanie projektu dotyczącego siedziby naj­
wyższego trybunału ma nastąpić już w piątek. Mimo, 
że wniosek posłów Gneista i Lówego, żądający umiesz­
czenia najwyższego trybunału dla cesarstwa w Berlinie 
znalazł wielu zwolenników, parlament przechyli się osta-

ście prawdziwe, że ja jestem jego parochem, a nie on 
moim; gdyby on nim był, musiałbym wierzyć wszystko, 
coby prawił; ach, jakżeby wtedy źle stała sprawa z zba­
wieniem duszy mojćj!

— Proboszcz dobrodzićj nie ufa więc Napole­
onowi ?

— Nie powiem, żebym właśnie nie ufał, ale tak 
n. p. na niedźwiedzia nie podjąłbym z nim wyprawy do 
spółki; bo nie byłbym zupełnie pewny, czy ostatecznie 
zamiast skóry niedźwiedziej nie przyniósłby do domu 
mojćj własnej.

— No no, jużeśmy teź postarali się o to, żę bar­
dzo ważne interesa wiążą go z naszą sprawą.

Ojciec Tymotćj nic już nie mówił, potrząsnął tylxo 
głową, wydobył z tylnej kieszeni tabakierę, zażył sobie 
doskonale i znów potrząsnął głową; nakoniec wydobył 
chustkę do nosa i teraz dopiero na dobre zaczął potrzą­
sać głową,

— Wasze Ekscelencye nie znają tego młodzieńca 
— odezwał się znów proboszcz. — Kto sądzi, iż można 
go sobie okupić lub iż kupującemu pozostałby na go­
dzinkę wiernym, ten grubo się myli, czyby się okupiło 
sumą pieniędzy czy uratowaniem od śmierci niechybnej. 
Ale co prawda wiem, za jaką cenę moglibyśmy okupić 
sobie jego wierność. Nie wiele tego, bo jedno dobre 
słowo; ale tylko od pewnej osoby... O, proszę nie oglą­
dać się; osoby tćj nie ma tu pomiędzy nami; to dobre 
słowo powinno wyjść nie od mężczyzny.

Śmiechy powszechne.

tecząie na stronę uchwały Rady związkowćj. Takie prze­
konanie panuje przynajmnićj — zdaniem Kreuz Z t g. 
— vr kołach parlamentarnych.

Wszystkie dzienniki berlińskie donoszą dzisiaj zgo­
dnie. że jenerał Stoscli otrzymał żądaną dymisyą i wy­
jeżdża nad Ren.

AUSTRYA I WĘGRY.
« Wietleii. 19 marca. Wczoraj uchwaliła rada 

ministrów pod przewodnictwem cesarza, aby zwołać de­
legacje wspólne na wrzesień, a wnieść wnioski ugodowe 
mające określić na przeciąg następnych lat 10 stosunek 
prawno-polityczny Austryi do Węgier zaraz po Wiel­
kiej nocy. Równocześnie obradowała konferencya klubów 
wiernokonstytucyjnycli nad wnioskiem Sturma (domaga­
jącym się zmiany ustawy delegacyjnćj), o czćm zresztą 
powie obszernićj jutro korespondencja wiedeńska. Wnio­
sek Sturma upadł 102 gł. przeciw 58. Przed głosowa­
niem oświadczył przewodniczący, że wnioskodawcom zo­
stawia się zupełna wolność wniesienia swojego projektu 
w pełnej izbie. Dziennik urzędowy donosi, że cesarz 
sankcyouował projekt ustawy o kredycie 600,000 złr. 
na cele paryzkićj wystawy powszechnej a po zawiado­
mieniu, iż doniesiono rządowi francuzkiemu, że kró­
lestwa i kraje reprezentowane w radzie państwa wezmą 
udział w tćj wystawie zawiadamia, iż brat cesarza arcy- 
książę Karol Ludwik został mianowany protektorem, mi­
nister handlu Chlumecki prezydentem centralnćj komisji 
w Wiedniu dla wystawy powszechnćj w Paryżu, —• Do 
komisyi tćj należy przeszło stu członków. Z Galicji 
weszli w skład jćj pp. Bodyński, sekretarz lwowskićj 
Izby handlowćj; Włodzimirz lir. Dzieduszycki ; Natan 
Kallir, prezes brodzkićj izby handlowćj ; Jan Matejko z 
Krakowa; dr. Ferdynand Weigel, sekretarz izby handlo­
wej w Krakowie.

F R A N C Y A.
& Paryż, 19 marca. Lubo tutejsze dzienniki bo- 

napartystowskie dość śmiało jeszcze się odzywają, zdaje 
się wszakże, że stronnictwo bonapartystowskie samo w 
skutek energicznego wystąpienia rządu nieco przestra- 
szonćm zostało. Tyle pewna, że w dniu urodzin eksce- 
sarzewicza żadnych nie wyprawiało bankietów. Zapowie­
dziany nawet na sali Valentino bankiet odwołać musiano, 
ponieważ właściciel jego obawiał się z tego powodu nie­
przyjemności.

Zresztą zajmują się dzienniki wciąż jeszcze sprawą 
p. Pawła Cassagnac a Journal des Débats po­
święca jćj artykuł wstępny, którego ustęp główny brzmi, 
jak następuje : „Pan prezes gabinetu oświadczył słusznie, 
że bonapartyści nie są w obecnćj chwili niebezpieczni, 
zachowywanie się ich jednak, ich śmiałość, ich mowa 
są niebezpieczeństwem na przyszłość i przykładem, któ­
rego ścierpieć nie podobna. Rząd może być oparty jak 
najsilnićj na najwyraźniejszćj woli narodu, wypadkiem 
konieczności nieodzownćj, jeżeli jednak tyle jest słabym 
lub tchórzliwym, że pozwala napadać na siebie swym prze­
ciwnikom wszelką przez prawo zwyczajne zakazaną bronią, 
w takim razie dni jego policzone, rychlej lub późnićj musi 
upaść a wtedy sam był przyczyną losu swego.“

Jak Cores p. Havas donosi, rozpoczną izby dn. 
24 bm. ferye wielkanocne, które trwać będą pięć tygo­
dni, aby owi członkowie, którzy są zarazem członkami 
rad jeneralnych, a których jest najmnićj dwieście pięć­
dziesięciu, mogli brać udział w sesyi ich kwietniowćj. 
Wedle nowego prawa będzie sesya rad tych zagajoną 
pierwszego poniedziałku po Wielkanocy. Po powtórnćm 
zagajeniu rozpocznie izba deputowanych zaraz obrady 
nad budżetem; dotąd wygotowano pięć sprawozdań bud­
żetowych : z budżetu ministerstwa skarbu, spraw wewnę­
trznych, sprawiedliwości, sztuk pięknych, rolnictwa i 
handlu. Sprawozdania te mogą deputowani z łatwością 
zbadać podczas hryi. Izby same się odroczą jak w ro­
ku minionym, ponieważ chodzi tu o proste przerwanie 
prac parlamentarnych. Obecnie wakują w izbie trzy 
mandaty; wybory uzupełniające odbędą się jeszcze w 
marcu i kwietniu.

Minister wojny wydał rozporządzenie, aby wszyscy 
oficerowie armii terytoryalnćj, chcący się żenić, postarali 
się u zarządu wojskowego o pozwolenie. W razie od 
mówienia tego pozwolenia musi jednak zarząd podać po­
wody. Mięszanie się to ministra w sprawy prywatne 
oficerów wcale się ira nie podoba.

Subskrypcja na budowę kościoła Serca Jezusowego 
na Montmartre przyniosła dotąd 3,401,521 franków 13 
cent.; w ogóle jednak potrzeba na cel ten 15 milionów 
franków.

Książę Audiffret Pasquier stara się o miejsce w 
akademii francuzkićj, opróżnione przez śmierć p. Autrau, 
choć żadnego dotąd nie wydał dzieła.

Temps ogłasza półurzędowe uwiadomienie, wedle 
którego wszystkie pogłoski o rzekomych niesnaskach po­
między rządem francuzkim a niemieckim — pogłoski, 
wywołane wyjazdem ambasadora niemieckiego ks. Ho- 
henlohe do Berlina — żadnćj zgoła nie mają pod­
stawy.

Słychać, że pewna część urzędników ministerstwa 
spraw wewnętrznych ma otrzymać dymisyą z powodu 
stósunków, w jakich stoją do stronnictw przeciwnych rze­
czy pospoli tćj.

Wedle M o n i t o r a przybierają interesa handlowe 
pomyślniejszy znowu od kilku dni obrót, a przesilenie w 
handlu lugduńskich towarów jedwabnych zupełnie pra-

Na co proboszcz wpadł w zapał.
— Nie żartuję. Ja znam ludzi. Powiem bez ogród­

ki: jeśli chcemy, żeby Napoleon Zarkanyi duszą i ciałem 
oddał się naszćj sprawie i wyjednał naszćj chorągwi 
zwycięztwo, osiągnimy to tylko w ten sposób, że łaska­
wie prezydujący nam obecnie książę pan zrobi z siebie 
poświęcenie i na czas ruchu wyborczego z całym do- 
stojnym domem zamieszka w Etelwarze. Kwiatek przy­
pięty bohaterowi do kapelusza przez delikatną i wielce 
szacowną' rączkę będzie mą nagrodą pożądańszą i bodź­
cem potężniejszym od wszystkich skarbów tego świata.

Ojciec Tymotćj dziwił się, ze za ten pomysł nie sy­
pnięto mu oklasków. Sądził, że może nie dość jasno 
się wyfyził; poprawił się tedy :

— Zdaje mi się, że nadobna księżna mogłaby uczy­
nić to poświęcenie, żeby dla księcia Alienora...

Ale tu ekscelencye nawet sykać zaczęli.
Przewodniczący książę Etelwary położył temu kres.
— Jak mi się zdaje, konferencya aprobuje i akce­

ptuje kandydaturę księcia Alienora Nornensteina. Pro­
szę księdza proboszcza Tymoteusza Barczaka i pana Zol­
tana Kolompy’ego, aby zechcieli udać się do jego książę- 
cćj mości, oznajmić mu uchwałę i zaprosić z powrotem 
do sali.

Gdy wyszli, pan Kolompy zaśpiewał księdzu na 
ucho na nutę chóralną:

— Er ravit pater! (Zbłądził ojciec.)
Proboszcz w równy sposób zaśpiewał responsoryum :

wie usunięte; i co do innych także artykułów handlo­
wych, które od niejakiego czasu nie miały żadnego od­
bytu, objawiać się zaczyna znowu więcćj ożywienia.

T U R C Y A.
# Car ogród, 19 marca. Otrzymujemy drogą 

telegraficzną obszerniejsze streszczenie mowy tronowćj, 
jaką otworzył dzisiaj sułtan pierwszy parlament ture­
cki. Na wstępie podnosi mowa tronowa, iż państwo 
osmańskie zawdzięczało dawniej swą potęgą dobrej i 
sprawiedliwćj administracyi, niemniej tćj okoliczności, że 
szanowało prawa i ustawy. Powolne osłabienie państwa 
zostało tćm spowodowane, że aż do wstąpienia na tron 
sułtana Mahmuda szły w niepamięć i poniewierkę mą­
dre przepisy. Sułtan Mahinud ocknął się pierwszy z 
letargu, wprowadził reformy i skierował państwo na tory 
cywilizacyi i postępu. Sułtan Abdul Medżid prowadził 
dalćj dzieło rozpoczęte, które złamała na chwilę wojna 
krymska, w czasie którćj zniewoloną była Turcya po raz 
pierwszy zaciągnąć pożyczkę. Dzięki skutecznemu po­
parciu sprzymierzonych z Turcyą mocarstw został pokój 
przywrócony a całość państwa osmańskiego postawioną 
pod opiekę mocarstw europejskich. Kraj nasz byłby 
już wonczas rozpoczął nową erę postępu i dobrobytu, 
gdyby dobrych rządu chęci nie paraliżowały intrygi i 
karygodne zakusy, dzięki którym widział się rząd znie­
wolonym utrzymywać znaczne wojska i ogromne robić 
wydatki na zakupno nowych materyałów wojennych. 
Tym sposobem skarb publiczny znacznie się wyczerpał. 
Przyczyny te połączone z złą administracyą obciążyły 
tak dalece państwo, że rząd widział się zniewolonym z 
wybuchem powstania hercogowińskiego uciec się do środ­
ków przymusowych. Środki te polegające na redukcyi 
odsetek od długu publicznego zadały cios dotkliwy kre­
dytowi publicznemu. Obecny sułtan powołany wśród 
najtrudniejszych okoliczności na tron osmański, zabrał 
się przedewszystkićm do skonsolidowania sił kraju celem 
zabezpieczenia jego bezpieczeństwa i niezawisłości; na­
stępnie poświęcił wszystkie swe zabiegi reformom we­
wnętrznym. On to nadał krajowi konstytucyą, która 
wzorem państw cywilizowanych powołuje do współudziału 
w sprawach ustawodawczych i administracyjnych wszy­
stkie ludy państwa osmańskiego. Z tego tćż tytułu zo­
stał zwołany parlament a wszystkim obywatelom państwa 
zapewnioną wolność, równość i sprawiedliwość.

Mowa tronowa dziękując Opatrzności, iż pozwoliła 
dzisiejszemu sułtanowi otworzyć pierwszą sesyą nowego 
parlamentu, wylicza najważniejsze wnioski, mające tćj 
jeszcze sesyi być oddane pod obrady. Wymieniono tutaj:

Ustawę wyborczą, ustawę prowineyalną i komunalną, 
ordynacyą procesu cywilnego, prawo o reorganizacyi są­
downictwa, o awansowaniu urzędników, ustawę o. pen- 
syach, ustawę prasową, ustawę o reorganizacyi najwyż­
szej Izby obrachunkowćj a wreszcie budżet. Przedewszy­
stkićm zaleca sułtan zbadanie i przyjęcie ustawy finan- 
sowćj. Rząd przedsięweźmie odpowiednie kroki celem 
dania wierzycielom Turcy i rękojmi, iż wywiąże się pun­
ktualnie z przyjętych w obec nich zobowiązań, przyczem 
nie spuści z oka naglących potrzeb państwa.

Tymczasem zostaną wprowadzone instytucye zmierza­
jące do podniesienia publicznej oświaty. Sułtan posta­
nowił własnym rozszerzyć kosztem istniejącą szkołę cy­
wilną i kształcić w niej młodzieńców, chcących wstąpić 
do służby publicznćj.

Mowa tronowa podnosi z dumą następnie patryo- 
tyzm narodu i waleczność armii i stwierdza pacyfikacyą 
kraju, tudzież przywrócenie dobrych z Serbią stósunków, 
dając przytćm wyraz nadziei, że układy pokojowe z 
Czarnogórą wezmą obrót pomyślny. Wszystko to ze­
zwoli stojącym dzisiaj pod bronią żołnierzom popowracać 
do ojczystych siedzib i oddać się zwykłym zajęciom.

Jeśli zwołana na wniosek Anglii do Carogrodu kon­
ferencya nie doprowadziła do stanowczego z W. Portą 
porozumienia, to i bez tego dowiedzioną jest rzeczą, że 
rząd turecki będzie się starał uczynić zadość życzeniom 
mocarstw, o ile życzenia te dadzą się pogodzić z tra­
ktatami i przepisami prawa międzynarodywego, niemnićj 
z potrzebami, jakie wywiązały się z położenia rzeczy tak 
przed jak i po konferencyi.

Mowa tronowa kończy się tak:
„Rząd mój dawał bezustannie dowody szczerości i 

umiarkowania, co niezawodnie przyczyni się do tćm mo­
cniejszego ściśnięcia węzłów przyjaźni i sympatyi, jakie 
łączą nas z wielkiemi rodzinami europejskiemi.“

zbiory
Towarzystwa Przyjaciół Nauk.

(Poznań, Młyńska ulica 35.)

(Ciąg dalszy.)
Pan Seweryn Kortowicz, dyrektor muzyki katedral­

nej w Gnieźnie, 178 rozmaitych monet dobrych, 12 fałszywych 
lub zatartych i 4 medale. Między temi srebrnych polskich 99 
drobnych, 8 większych; miedzianych 25, bilonowych 2. Nie­
mieckich drobnych w śrebrze 27, większych 5; włoskie 2 sre­
brne, belgijskie 2 miedziane, starorzymskie 3 brąz., 1 srebrny 
itd. Medale 2 posrebrzane polskie i 2 cynowe.

Pan dr. Langiewicz z Gniezna. Acta Societatis Jablo- 
noyianae nova. Tom 1 i 3. Lipsk 1802 i 1812. Konstytucyą 
sejmu warszawskiego z 5 października 1778; dwa nie całe ro­
czniki Gazety W. Ks. Poznańskiego z r. 1830 i 31 i 4 ze­
szyty pisma: Astrea.

— Tace magister! (Milcz mistrzu.)
— Ale bo tćż naprawdę niedobrze ksiądz proboszcz 

Dobrodzićj postąpił, budząc domysły o stósunku księcia 
Alienora do księżnej.

— A to dla czego? Wszakże już wróble na da­
chach świegoczą sobie, że książę Otawian w imieniu sy­
na prosił o rękę księżnćj.

— Tak jest; ale książę Etelwary' oświadczył, że 
tylko całego/mężczyznę chce mieć zięciem, nie połowi­
cznego; śtanowczą odpowiedź uczynił zawisłą od tego, 
czy Alienor będzie wybrany w okręgu etelwarskim. 
I w takim razie musiałby Alienor wedle ustawy być 
upelnoletniony a z chwilą pełnoletnośęi c/bjąłby majątek 
po matce. Widzi tedy ksiądz proboszcz dobrodziej, ile 
to rozmaitych spraw wikła się i wiąże z tą jedną.

—• A jednak książę Oktawian sam sprzeciwiał się 
kandydaturze syna.

— Ba ba ba!.. dla etykiety 1
— A więc udawał?
— Naturalnie!.. Już nawet z Etelwaru przybyła 

tu deputacya, która zaprosi księcia Alienora, aby wystą­
pił jako kandydat. Ksiądz proboszcz dobrodzićj ma 
przemawiać w jćj imieniu na jćj czele.

— Kto?... ja?!... No, tego już za wiele! Z tćj 
mąki chleba nie będzie. Pozostawię to mojemu wikare­
mu. Ja i tak potrzebuję cały tydzień czasu, żeby przy­
gotować się na kazanie.

— Powoli, powoli! Rzecz cała już gotowa. Prze­
mówienie już wydrukowane. Ot mam w kieszeni kore-

Pan prof. dr. Virchow z Berlina swoją rozprawę: TJeh« 
einen neuen Bronzewagen von Burg a. d. Spree.

Pan dyrektor dr. Luchs z Wrocławia: Schlesiens V, 
zeit iii Bild u. Sohrift, zeszyty 33 i 34.

Pan Rothmann, kupiec z Trzemeszna, dwa portrety 
lejne na płótnie, przedstawiające popiersia naturalnej wielkos°l 
Augusta III. i jego żony, rycinę na pamiątkę śmierci Ludwik 
XVI. i Maryi Antoinetty, wydaną w Londynie, i dokument 
pergaminowy z r. 1501.

Szanowne Redakcye Ateneum i Biesiady Litera1 
ckiej w Warszawie przysyłają nam swoje pisma własnym ko" 
sztem a od Redakcyi Biesiady Literackiej otrzymalijm/ 
jeszcze i kopią obrazu Szwojniekiego: „IV zbrojowni“. *

H. Feldmano wski, 
konserwator zbiorów T. P. Ję

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE.
POZNAŃ, 21 marca.

— * Teatr polski. W dniu wczorajszym na benefij - j 
Leokadyi Biron odegrano po raz trzeci komedyą Aleks. 
Fredro: „ W i el ki czł o wi e k do m aly ch i n t ere só w.“ J J 
Wczorajsze przedstawienie nie poszło tak dobrze i gła^^ 
jak dwa poprzednie ; nie dziwimy się temu, zmiana bowien 
w obsadzie dwóch ról nastąpiła przed samem prawie zaczęcie,, 
co naturalnie nie dobrze na całość wpłynąć musiało. Ż té, 
wszystkiém p. Biron (Matylda! i p. Wysocki (Karol) baca i 
mianowicie na krótki czas, jaki mieli do przygotowania su 
wywiązali się z swego zadania dość dobrze. O innych art?, 
staeh z powodu dwóch pierwszych przedstawień pisaliśmy juą I 
tą rażą więc powtórzyć o nich możemy to samo a głównie i i 
odznaczeniem wspomnieć o grze p. Doroszyńskiego (jg. 
wialkiewicz), zwłaszcza zaś o grze p. Teren ko czego (Dolsk;;

Jutro: Ustępy z oper Wolny strzelec i Trubadur. 
W przedstawieniu tém wezmą udział p. C ieśle ws ki i pan; 
Macharzyńs ka. P. Cieślewski oprócz jutra raz tylko je. 
szcze na scenie naszej wystąpi.

W sobotę: .Emigracja chłopska.“
— * Dowiadujemy się, iż od komitetu dam na ko. 

szta budowy teatru polskiego za pośrednictwem p. Stefanowèj 
Cegielskiej wpłynęło dziś do kasy Spółki akcyjnej tegoż tea- I 
tru marek 130, które złożyli pp. Władysław Bentkowski, Sttjn 
Cegielski i Teodor Luziński po 20 marek, Ste.fanowa Cegielska i dr, > 
Osowicki po 30 mr. i Franciszek Grabski 10 mr. Przy tćj sposo- 
bności podajemy listę tych, którzy poprzednio już złożyli kwotę 
530 mr. na ręce p. K. Żupańskiej. Złożyli ją więc pp. A. Bina
i N. A.po30 m,, A. P. i li. B. po 10 m., A. N. 3 m., J. K. Żupai- 
ska, A- HoMerger, B. Moraczewska, zlnto/ii Kratocliwill, Jan Nip, 
Piotrowski i S. Kaczkowska po 30 mr., Annus, Biesiekierska, 
KratochwiU i A. Bąkowski po 20 mr., Mikołaj Zakrzewicz, N. .V, 
N. N., N. N., J. Mondri, Rakowczyński i N, N. N. po 10 mr.,
M. 30 mr , W. 1K, S. O., K. Mielcarzewicz i J. K, N. Notoakt- 
wski po 5 mr., .7. Affeltowicz, N. N., M. Lek-zycka, St. K., I)r. 
Grodzki, M s i J. R. po 3 mr., M. Karmolińska 2 mr., 4nlmi 
Wójtowski 9 mr., J. SzułdrzyAska 20 mr, Paulina Arndt 15 mr.

— * Na wydawnictwo elementarza dla ludu na Szła- 
sku otrzymaliśmy od p. T. Radońs kiego m 5.; razem zło. 
żono m. 4G6 fen. 81.

— * Do redakcyi Kuryera Poznańskiego przybył dnia 
wczorajszego asesor policyjny wraz z dwoma polieyantami i 
i zażądał spisu składkujących na relikwiarz dla Ojca ś. Lubo 
zaś redaktor odpowiedzialny p. Gayzler oświadczył, że nazwi­
ska składkujących podają się codziennie w Kuryerze, odbyto 
rewizyą i zabrano dwie karty pocztowe ze spisem składek, ze- 
branych przez ks. Andrzeje wieża z Gniezna, karteczkę przesła­
ną przez ks. kanonika Mariańskiego, notatkę o składce 2 ma­
rek 90 fen. przez „biedne służące“ złożonych oraz rękopism z 
spisem prenumeratorów Żywot]a Piusa IX.

— * Śmiałą nadzwyczaj kradzież popełniono dnia one- 
gdajszego wieczorem w handlu cygar przy Wilhelmowskićj ul. 
Do handlu tego przybyło bowiem trzech ludzi, żądając cygar. 
Gdy zaś panna, sprzedająca cygara, obróciła się dla wyszukania 
żądanego towaru, porwali złodzieje 5 pudełek z cygarami i u- 
ciekli, zanim przestraszona panna do siebie przyjść mogła.

— * Porządek dzienny walnego zebrania delegatów Kó­
łek włościańskich, które się odbędzie dnia 24 bm. o go­
dzinie 4 na w. sali bazarowejj jest następujący : 1) sprawozdanie 
Patrona; 2) nauka o potrzebie rachunkowości "'ospodarczój, 
prezes pan Wolniewicz; 3) o gospodarstwie domowem i jakie 
można z niego osięgać dochody? przezes ,p. dr. Z. Sz ul dr z y li­
ski; 4) o zabezpieczeniu od ognia i gradu — Patron; fi) kwc- 
stya organizacyi Kółek rolniczych — Patron; G) wybór Patr>; 
na; 7) wnioski członków.

— * Wedle programu XIX tutejszej miejskiej szkoły 
średniej uczęszczało do zakładu w ubiegłym roku szkolnym do 
oddziału chłopców 471 uczniów a do oddziału dla dziewcząt 
366 uczennic czyli razem 837 uczniów; pomiędzy tymi uczniami 
było 203 katolików, 486 protestantów i 148 żydów; 134 Polaków, 
a 703 Niemców, 739 miejscowych a 98 zamiejscowych. Oddział 
dla chłopców podzielony był na 9. oddział dla dziewc2ąt na 7 
klas. Prócz rektora p. Gericke było przy zakładzie zatrudnio­
nych 17 nauczycieli i 5 nauczycielek, oprócz tego dwóch nau­
czycieli religii żyuowskićj, nauczyciel gimnastyki i dwie nau­
czycielki robót kobiecych. Egzamin publiczny odbywać się 
będzie w przyszły piątek i sobotę, w którym to dniu skończy 
się zarazem rok szkolny, nowy rok szkolny rozpocznie się dni«
9 kwietnia.

— * Z wydanego w tych dniach programu tutejszego, 
Fryderykowskiego gimnazyum dowiadujemy się, że zakład« 
liczył w ostatnićm półroczu 816 uczniów i to 680 miejscowych 
a 136 zamiejscowych. Katolików było pomiędzy uczniami 33, J 
protestantów 383 a żydów 400. W ciągu roku ostatniego zło­
żyło egzamin dojrzałości 14 uczniów prymy wyżsćj a od czasu 
istnienia zakładu, czyli od roku 1835 wyszło z niego 267*)»- 
turyentów chrześcian i 103 żydów. Nauczycieli zatrudnionych 
było i rzy zakładzie prócz dyrektora, profesora dra Schwab11- , 
27. Klas liczy Fryderykowskie gimnazyum 19, z których 4 A 
przygotowawcze a 12 podwójnych aż do niższej sekundy wił 
cznie, tak że stanowią niejako dwa progimnizya.

— * Przy tutejszej miejskiej szkole realnej naucz»» 
w ukończonym obecnie roku szkolnym 27 nauczycieli i dyrekW 
zakładu dr. Geist. W letmém półroczu uczęszczało dozaWw* 
392 uczniów, pomiędzy któremi było 89 katolików, 162 p(°'e' 
8tantów i 141 żydów; 86 Polakow a 307 Niemców, 229 miej»®1' 
wych, 136 zamiejscowych i 26 cudzoziemców. Liczba ucznio< 
uczęszczających do szkoły przygotowawczej wynosiła lń-,1 
W zimowćm półroczu uczęszczało do zakładu 402 uczniów 1 ts 
89 Polaków a 313 Niemców, 247 miejscowych, 130 zamiej»1’' 
wych i 21 cudzoziemców. Rok szkolny szkoły realnej koi®?! 
się z dniem 24 bm. a nowy rozpoczyna się z dniem 9 kwi|h»J

— * Znany z sprawy ks. dr. Kanteckiego naidyrekt« 
poczt w Bydgoszczy p. Jahn zachorował, jak Bromherg« 
Z tg. dowiaduje się, w powrocie z podróży urzędowej z Ber."» 
i będzie musiał przez dłuższy czas wstrzymać się od załatwi»® 
czynności swych urzędowych. Jako zastępca jego P", < 
już do Bydgoszczy naddyrektor poczt p. Bergomann z GąbinJ

— * Przed kilku dniami aresztowano i odwiezione 
więzienia »redzkiego nauczyciela Aleks. Sieredzkiego z 
biedzisk. który był członkiem zarządu tamtejszego Banku

ktę do jutrzejszego numeru P u z a n u; wszystkie sz®6’ 
góTy już opisane bardzo pięknie; jak ślicznie ksiądz U* 
boszcz dobrodzićj przemawiał do Alienora i z jaki" 
natchnieniem on odpowiedział, i co potćm się działo » 
uczcie w Grand Hotel Hungaria.

— Kiedyż to się działo?
— ¡Dziś wieczorem o godzinie ósmej.
— Tak?... A ty już o godzinie drugićj po P°‘j 

dniu npśisz się z drukowanym opisem tego, co się dzl* 
ma o ósmćj a co się nie sprawdzi? „

— Sprawdzi się i musi być prawdą; bo gdy ” 
dzie wydrukowane, nikt nam kłamu nie zada. , .

Ojciec Tymotćj uderzył się dłonią w pierś, JaK 
dla, przywrócenia sobie oddechu. j

— Nie, czegoś podobnego ani w seminaryum 
póki żyję nie słyszałem i nie nauczyłem się odgU 
takiej roli! (

Książę Oktawian Nornenstein, zawiadomiony P*| 
wysłańców, wrócił wraz z nimi do sali i zajął J ; 
krzesło prezydyalne. W przemówieniu przerywane j 
powodu głębokiego wzruszenia dziękował dostojneffl 3 
braniu za uchwałę, którą tak wysoce zaszczycić ra 
jego rodzinę; ślubował, że w skutek tego objawu . 
ściwej łaskawości czuje swoją i całego domu swego 
szłą historyą po wsze czasy ściśle powiązaną z 
tego kraju.

(Ciąg dalszy nastąpi.)



3
. a j»ko taki wraz z innymi ->eS° czł°nkami dopuścił sie

Sitvch praeniewierstw. ¥
rozffl»^. budowie zwirówki z Bydgoszczy do Kamion- 
.. napotkano przy wsi Słupowte w blizkości jeziora słupowskie- 

ng ,tar°żytne cmentarzysko Kościotrupy bjly w niem uło­
mne warstwami; na rękach niektórych znaleziono bransoletki 

na szrjach korale. Pod kościotrupami znajdowały się urny 
• n Gimnazyalny nauczyciel Mintus z Międzyrzecza 
przeniesionym został od 1 kwietnia rb. do gimnazum w Wy- 
1. ,-aciu a nauczyciel gimnazyalny Giesen z Gniezna do gimna-

nm w Wągrowcu.
c — * W pewnej wsi Szląska, w pobliżu miasta Striegau, 
.-mordował w tych dniach mąż żonę swą siekierą, z pow-odu 

chciala go opuścić dla zbyt niegodziwego z nim pożycia. —
ilorderca zniknął po popełnieniu zbrodni bez śladu.
' » Człowiek oprowadzający niedźwiedzia, co stanowiło
;giTO utrzynimiie. dnżvł także do Niem. Piekar na Szlązku; w 
nobliźu jedna*owoź stanął na noclegu u jednego gospodarza 
lla zapadłej ciemnej nocy. Gospodarz, u którego nocował, — 

<Yinawiał się z początku, że nie ma miejsca dla niedźwiedzia,
. po długich namysłach wieprza z chlewika wypuścił do sieni

«niedźwiedzia zamknął do chlewika. W nocy, gdy w najlepsze 
spali, nagle wszyscy przebudzeni zostali okropnym i przera- 
¿liwYni krzykiem; wychodzą z domu, dążąc za głosem a zhli- 
♦vwszy ?° ^lewika, widzą, jak niedźwiedź trzyma łapami za 
•,;« człowieka już prawie ze strachu bez duszy, rycząc nad 

niin. Niedźwiedź po przybyciu swego pana na rozkaz ‘puścił 
złodziej11-. który widocznie przyszedł tam w zamiarze uprowa­
dzenia wieprza.

__ * Na grobie Danta w Rawennie dnia 9 marca złożył 
burmistrz miejscowy wspaniały wieniec z stucznych kwiatów, 
J,zV«lany w tym celu przez podróżującego po Włoszech cosa- 
’ •'brazylijskiego z napisem D. P. d'A. (Don Pedro d’Aleau-

9 Marżo 1877.
* Kalendarz. Jutro w czwartek dnia 22 marca Ba- 

,ylego męcz, i Pawła bisk., w kalendarzu słowiańskim Go- 
Jyjława.

Wschód słońca o godzinie 6 minut 2, zachód o godzinie 
G minut 14.

Pierwsza kwadra dnia 22 marca o 2 godzinie po południu. 
Dnia 22 marca 1387 nadanie Wilnu prawa magdeburskie­

go, — 1604 Karol Sunderman ogłasza się królem szwedzkim. — 
1656 Szwedzi odparci z pod Częstochowy. — 1831 walny zjazd
obywateli podolskich w Michałówce.

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
— * Tygodnika ilustrowanego wyszedł z druku Nr. 64 

i zawiera: Kronika tygodniowa. — Przegląd polityczny. — 
Przegląd muzyczny. — Pamiątki przeszłości (z 2 drzeworytami.)
— Medal ofiarowany Matejce przez współziomków (drzeworyt.)
— Matula w grobie! ... (drzeworyt.) — Przegląd jiiśmienniczy.
— Rorespondencya z Poznania. — Szachy. — Rebus. — Mar­
co Foscarini, dramat w 5 aktach|(dalszy ciąg.) — Wspomnienia 
z podróży po Kaukazie (dalszy ciąg z drzeworyteta.) — Scena 
z ostatniego aktu „Hugonotów“ (drzeworyt.) — Podwieczorek 
(drzeworyt.) — Przesilenie ekonomiczne w Niemczech. — Obrazy 
z Indyij Wschodnich (dalszy ciąg.) — Ostatnia z Rekenburgów 
(dalszy ciąg.)

PRZYBYLI DO POZNANIA
dnia 21 marca.

LUZIŃSKIEGO GRAND HOTEL DE FRANCE. Panie Skrzy­
dlewska z Mechlina i Moszczeńska z Słembowa. Hr. Po- 
tulicki z Jezior. Radoński z Krzcślic. Toboli z Piły. 
Eggers z Kreutznacli. Poznański z Paryża. Koźmian z 
Królestwa Polskiego. Mellin z Prus Zachodnich. Róży­
cki z Biechówka.

HOTEL POD CZARNYM ORŁEM. Kapałczyński z Miłosławia. 
Aleksander Waligórski z Kopydłowa. Benjamin Witkowski 
z Pleszewa. Nowacki z Granówka. Werner z Śmigla. 
Nawarski z Książa.

HANDEL, PRZEMYSŁ I GOSPODARSTWO.
— Trzy dalszóm ciągnieniu 4-éj klasy król, pruskiej lo- 

teryi, padły następujące wygrane:
(Numera, przy których nie jest podana ilość wygranej, 

wygrywają stawkę.)
Gó 94 125 36 37 39 67 71 308 82 (300) 93 (300) 507 14 29 

39 62 651 65 83 89 835 39 40 86. 1091 170 206 (300), 93 407
28 29 93 512 35 52 65 (600) 615 71 755 57 89 845 948 ¿3 78 92.
2022 (300) 45 136 83 231 47 64 336 46 54 413 (600) 65/ 520 26 
32 606 3 7 4 1 790 953. 3100 5 1 62 9 2 213 39 89 328 3Ó 559 60 
749 (600) 865 96 98 906 99. 4082 (300) 113 48 58 62 j?3 90 92
253 82 (1500) 306 71 92 (3000) 419 47 503 20 50 (6000) 79 646
51 (3000) 53 76 (300) 77 (600) 747 60 72 77 80 817 44. 56 81 85 
934 67 . 5078 94 116 20 55 89 315 34 54 (300) 69 84/ 402 54G 
61 64 70 664 77 90 93 747 883 907 49 71. 6043 156 (300) 94 
214 (300) 60 324 (3000) 33 35 428 58 80 525 65 602 60 763 (300; 
78 83 87 816 90 99. 7056 58 122 43 221 51 303 414 90 512 
628 80 721 60 88 862 73 940 64 82 98. 8071 (600) 119 (600) 
309 63 405 22 (600) 547 (300) 643 88 712 (1500) 58 99 959. 
-9007 128 (300) 75 240 (600) 54 87 325 38 (600) 40 (300) 64 444 
47 509 41 632 83 (300) 94 814 (600) 32 36 46 49 961 79 (600).

10057 233 (300) 98 (30000) 313 24 443 70 649 77 (1500) 
742 84 820 3 4 6 7 964 6 5 81. 11015 2 9 3 5 54 (300) 270 475 580 
(300) 639 67 709 86 802 43 (3000) 966. 12041 164 95 210 73 
322 41 46 5 4 588 641 51 (300) 9 1 705 40 (300) 79 822 8 4 98 
926 (300) 59 68 94. 13221 386 452 (3000) 85 642 807 44 88 948 
51 61 (300). 14000 (300) 59 65 112 (3000) 52 (300) 56 72 255 
331 39 60 419 (1500) 552 (600) 64 76 652 72 75 91 98 762 822 
41 905 29 (1500). 15098 189 210 2 3 68 (300) 84 (300) 363 496 527 
(600) 47 55 69 (300) 607 772 866 78 982 (300) 88. 16087 121 
557 72 393 473 83 (600) 503 623 63 766 822 55 (300) 909 (600) 
W 83. 17018 21 30 46 50 (3000) 184 96 (1500) 208 372 88 419 
« 515 51 76 89 617 39 43 ¡300) 79 84 700 79 801 17 34 56 98 
300) 910 47 (300). 18028 91 115 52 94 (300) 209 66 80 366 493 

516 (1500) 32 82 654 724 26 31 805 25 982. 19002 5 103 (300) 
60 70 96 (300) 209 54 415 96 542 69 619 704 73 837 52 56 68 
84 (300) 975.

20120 26 71 405 546 54 603 21 759 82 833 93 902 27 29 
46 53. 21005 35 40 57 (600) 118 70 200 7 325 (1500) 27 93 407 
(300) 551 82 604 (3000) 824 949 66 97. 22027 35 (600) 78 147 
«3 (1500) 437 80 91 (300) 508 31 610 24 32 47 (300) 714 72 870 
’56 72. 23051 68 194 259 68 539 67 96 622 43 85 713 29 (300) 
30692 939 61 68 24058 83 88 89 102 8 218 47 317 28 76 401
»07 o4 69 (300) 853 73 76 80 937 (300) 62 84. 25004 24 31 41 
¿07 8 207 9 6 339 401 13 9 9 516 5 7 63 (600) 68 7 7 9 7 670 74 
¿00 (600) 32 98. 20008 (300) 32 (600) 58 85 129 59 203 36 37 

531 (150°) 54 66 727 (600) 39 (1500) 63 98 819 (600) 21 49 
G 90 915 57. 27023 92 102 76 231 38 79 309 42 78 549 78 85 
W 41 899 911 (1500) 17 65. 28102 239 55 64 410 509 10 74 
™0 21 54 55 90 773 837 58 930 46 86. 29012 13 54 57 76 115 
W 25 27 (300) 31 318 81 90 402 533 79 (300) 618 98 770 91
3 w 54.

30002 (1500) 172 (300) 82 210 313 79 439 51 52 71 863
31000 12 71 104 60 85 89 218 492 591 (1500) 96 618 45 

710 (300) 31 47 (3000) 815 62 929 (300). 32079 121 62 72 
324 87 420 73 535 42 (300) 54 678 95 721 49 64 857 934 

"»• 33001 11 18 52 71 108 67 200 66 79 (3000) 318 58 (3000) 
i"94 441 57 95 568 601 51 66 703 38 819 38 91 920. 34091 139 

2a 37 55 (600) 69 329 47 402 75 (600) 548 92 698 752 (300) 
S 35044 71 114 227 47 74 87 377 425 50 67 738 839 932 
to' 38056 lf’2 (3000) 248 87 308 460 94 563 92 (300) 603 (1500) 
»J3Ç¿0) 82 (3000) 91 703 28 (300) 846 940 86 87 96. 37020 27
(MJO) 90 177 -1,' on .ni ł,, ńn nn nn„On (7 214 314 80 494 511 55 90 99 608 71 734 88 94 
S95 ni? 56 (300). 38199 263 78 82 339 40 82 86 406 22 (300) 

o,605 (300) 32 (1500) 752 891. 39036 60 83 135 (1500) 41 
s08 60 58 70 387 88 419 95 510 31 624 (3°°) 60 855 (6°°)

87q on?031 48 61 224 339 (300) 99 483 615 (600) 25 49 56 91 
90 en?7,85- 41004 23 271 323 422 27 fl500) 81 500 54 57 71 
117-1 42 (300) 66 97 779 (600) 833 70 950 93. 42019 54 59 
29 >,» on08 34 96 347 432 66 508 647 73 90 717 936. 43012 19 
10 LL 134 64 278 90 326 421 522 77 98 686 94 755 84 901 
(PnÄ42 72 90- 44114 206 40 52 317 55 513 23 28 74 89 
95j i9® (30°) 646 63 72 88 (300) 739 89 868 69 70 75 (600)
47 pi® 93. 45013 33 40 123 62 240 355 63 85 417 29 42 528
47 fiżnZ03 22 807 72 78 83- 48071 80 113 45 204 90 300 29
6Ä io°J 67 448 84 513 67 633 59 710 (600) 29 907. 47044 71 
(600 Inf (300) 266 79 (300) 91 329 55 81 418 23 44 74 80 93 
97 W 20 (300) 23 (600) 57 625 59 62 (300) 69 72 80 890 
72 82 ca! (30°) 73 87‘ 48023 82 89 101 20 (600) 84 92 323 554 
46 55 S 739 (3000) 923- 49038 57 63 73 84 (3000) 121 (1500) 
702 25 ,nnn6 300 56 475 86 90 587 95 (600) 626 (600) 37 53 97

(3000) 880 88 934 52 87.
592 cneÄ 51 (300) 152 (3000) 224 52 79 321 23 58 408 68 87 
46 64 39 55 87 927 (300) 31 89. 51035 119 240 81 311
«8 (6dm nn(30°) 31 59 99 505 42 47 629 68 716 21 42 (600) 843 
9« 78 Annx4 (60°) 26 45 (60°) 52- 52084 163 (300) 66 210 306

(300) 539 (300) 604 48 79 735 43 49 72 94 800 43 57 97

972. 63047 65 96 252(1500) 80 86 333 48 86 471 (600) 587 704 
24 93 (300) 94 803 39 (300) 64 93 993. 54031 167 92 332 44 
48 92 463 519 40 47 643 77 82 702 22 70 85 (300) 804 86 907 
95. 55085 148 71 81 238 70 (300) 91 378 87 430 (600) 65 78 
513 49 644 63 732 (3000) 62. 58170 80 294 99 314 417 550 68 
613 88 92 765 926. 57022 (300) 43 (300) 70 186 98 241 53 66 
300 41 83 415(300) 794 805 15 47 964 68(1500)92(300) 58002 
23 145 200 61 77 87 319 41 51 54 56 83 416 75 (300) 539 72 
679 97 758 63 76 896. 59020 (300) 69 83 (600 ) 280 81 329 407 
506 (3000) 61 711 58 825 58 60 910 13 55 (1500) 61 66

80011 36 67 (300) 111 41 (300) 47 95 240 354 457 69 87 
555 612 (300) 65 710 (300) 60 840 61 68. 61001 11 24 34 51 
207 50 66 321 24 31 61 (1500) 417 (6000) 65 66 514 42 63 69 
94 695 700 (3000) 93 848 908 49. 62007 40 84 189 212 18 42 
314 76 416 623 90 (600) 727 50 57 70 868 86 903 (1500) 19 42 
95. 63002 27 135 (3000) 89 201 23 334 38 43 425 47 68 72 73 
87 91 522 698 873 936 46 69 73. 64014 90 153 (3000) 231 43 
(1500) 91 327 64 (1500) 79 404 14 63 503 4 65 72 627 708 41 
57 802 16 28 97 972 80 83 95. 65140 70 262 80 94 (3000) 325 
(300) 53 86 452 538 57 85 678 701 21 836 80 (300) 82. 06011 
41 119 248 366 81 (300) 445 73 549 616(1500) 74 77 79 94 747 
(300) 79 88 810 980. 67074 88 114 18 81 242 48 398 447 579 
649 88 99 790 872 76 78. 08031 64 104 250 56 309 41 66 499 
520 30 33 611 27 (300) 30 (3000) 50 (3000) 70 729 51 52 849 53 
(600) 73 957 66 84. 69023 54 105 210 35 (600) 456 511 23 
(1500) 66 (3000) 79 629 (300) 47 48 76 89 719 80 841 62 (300)
91 939 (300) 49 (1500).
<£i 70085 (1500) 284 305 18 46 G1 428 55 68 95 502 657 67
740 89 (300) 96 801 60. 71034 37 11 (300) 46 47 76 (600) 88 
190 96 227 89 379 518 88 630 31 42 715 33 807 43 (3000) 936 
94. 720G4 66 130 87 257 (1500) 61 69 305 (300) 419 66 68 76 
515 (600) 600 10 14 700 (1500) 35 (600) 888. 73016 41 51 115 
265 68 369 429 81 500 (300 2 86 624 27 (1500) 32 57 709 24 
858 949 57 (3000) 89. 74099 103 18 (1500) 44 45 84 202 (300) 
36 (600) 345 96 420 (300) 68 564 (300) 66 86 617 (1500) 36 726 
30 52 56 60 65 77 806 (300) 86 (600) 98. 76026 143 44 72 (3000) 
98 240 85 377 410 47 49 545 48 (300) 79 623 72 74 741 832 38 
658 99. 76048 98 129 (3000) 32 34 (600) 65 (1500) 83 88 233 
51 329 50 70 434 (3000) 543 92 628 (600) 84 710 821 63 964. 
77016 57 97 101 7 (600) 60 207 15 (600) 54 317 (300) 68 88 94 
(600) 95 433 41 519 25 651 (300) 746 56 60 842 45 53 969 (300). 
78006 166 89 225 92 99 (300) 318 40 (1500) 49 (300) 435 47 561 
620(15000) 62 72 77 733 97(300) 972(300) 800 69. 79039 69 278 
336 69 425 (600) 29 48 673 78 (1500) 793 803 50 90 901 4 10.

80117 51 73 74.301 81 96 428 79 520 23 46 52 70 758 
(75000) 826 35 60 88 95. 81038 101 4 24 30 (300) 62 (300) 235 
328 51 65 551 (300) 603 68 809 95 916 53 54 64 (300). 82143 
66 299 303 13 29 35 70 409 24 79 (3000) 647 75 748 (1500) 812 
82 906 59 82. 83006 15 51 99 137 42 302 18 38 59 414 31
(1500) 37 (1500) 524 36 627 705 9 (3000) 41 (3000) 59 995. —
84012 (300) 74 160 240 354 (300) 74 414 49 (600) 84 (300) 88
506 13 34 (300) 57 82 (600) 603 90 788 811 (3000) 22 52 64 96
903 81. 85013 22 30 42 110 26 35 72 94 (1500) 211 92 97 (600) 
369 99 (300 ) 414 94 541 74 692 776 899 942. 80037 177 (300)
92 208 35 58 62 67 87 325 50 (3000) 95 401 30 26 503 32 39
638 (300) 720 59 72 79 83 824 55 59 78. 87002 14 22 54 118
48 270 (600) 418 61 525 78 603 5 51 718 47 850 56 67 915 90.
88022 68 69 (300) 92 122 34 40 (3000) 57 (1500) 247 62 (300) 
305 44 49 (1500) 476 507 (300) 26 43 59 658 711 21 (600) 99 839 
47 54 67 76 (1500) 81 974 95 (300). 89003 44 (600) 144 68 203 
56 57 577 691 712 51 806 (600) 12 36 912 45 56.

90032 38 78 80 110 15 49 57 60 236 (3000) 400 6 520 32
645 55 61 87 704 15 30 54 95 841 (600) 978 85. 91026 (300) 68
81 112 52 250 67 75 97 380 (3000) 99 424 506 61 612 90 800
80 929 61. 92056 (300) 133 (1500) 41 (300) 257 59 62 321 59
428 68 520 (300) 98 606 9 20 733 58 818 22 40 (3000) 56. 93049 
185 295 311 34 41 407 (600) 49 94 527 607 10 52 93 (300) 801 
9 98 909. 94024 69 77 157 208 15 (300) 50 54 91 332 430 34 
55 81 510 55 (300) 69 89 622 (600) 54 776 (1500) 80 (3000i 830 
53 81 913 51 60 79.

KRÓLEWIEC, 18 marca. (Sprawozdanie tygodniowe 
Domu komisowego Banku galicyjskiego w Królewcu.) — 
Powietrze miało charakter bardzo zmienny, zapowiadając ry­
chłe nadejście wiosny. — W naszej prowincyi mieliśmy pogodę 
ciepłą i dżdżystą.

W handlu zbożowym na wszystkich targach zagranicznych 
była tendeneya spokojna i wyczekująca. Widoki na pokojowe 
przeprowadzenie nieporozumień na Wschodzie znacznie się po­
nownie wzmocniły, z drugiej zaś strony nadzieja rychłego o- 
twarcia rosyjskich portów Bałtyku powoduje spekulacye do za­
chowania rezerwującego stanowiska. — Targi angielskie nie wy­
kazują w ubiegłym tygodniu znaczniejszej zmiany — usposo­
bienie było jednak mdlę i obrót slaby. Targi francuzkie, mia­
nowicie paryzki, miał usposobienie stałe na pszenicę i mąkę. 
Targi belgijskie i holenderskie były bez obrotu. W Niemczech 
popyt na potrzeby konsumcyi pozostał żywy, co wpływało tak­
że na wzmocnienie cen odstaw terminowych.

Na naszym placu były dowozy mierne i dopiero po otwar­
ciu żeglugi mogą przybrać większe rozmiary. — Tak wpływa­
jące rzeki do zatoki jak i sama zatoka są jeszcze silnym pokryte 
lodem i przy najkorzystniejszym przebiegu powietrza komuni- 
kacya wodna z morzem dopiero za 8 do 10 dni nastąpić może.

1 szenica przez cały tydzień miała usposobienie spokojne 
i ceny się prawie nie zmieniły. — Krajowe ziarno znajdowało 
każdego czasu chętne umieszczenie, jak również i lepsza gatun­
ki rosyjskiej pszenicy. Tylko średnie i liche party« sprzedawa 
no z wielką trudnością i niżej cen zesłego tygodnia.

Zyto cieszyło się dobrym popytem i osiągało pełne ceny 
zeszłego tygodnia. W niektórych dniach popyt przewyższał 
ofiarowanie. Szczupłe dowozy krajowego ziarna spotkały dobrą 
chęć kupna i tylko rosyjskie suszone gatunki były zaniedbane.

Jęczmień szczególnie w wyborowych gatunkach miał po- 
kup na cele eksportowe i dla tutejszath browarów, w skutek 
czego poprawił się w cenie o kilka marek na 1000 kilo. — 
Gatunki na paszę sprzedawano z łatwością, chociaż zwyżki cen 
tych gatunków zaznaczyć nie możemy.

Płacono:
Pszenicę wyb. białą 125/6-132/3 ft. M. 202*/*-218 rs. 1 30-1 42 pud

» białą . . 113-129/30 „ 176>/a-202’/1 „ 1.14-1.30 „
„ czerwoną 117/8-127 „ 173-204’L „ 1.12-1.32 „

Zyto ... 119/20-121 „ 145-1467* „ 0.93-95 „
Jęczmień browarny........................  130-146 „ 0 83—95 „
Owles................................................ 104-120 „ 0.67-78 „

Informacya. Panowie komitenci wysyłający do nas zboże 
w komis raczą adresować:

„C o m m i s s i o n s h a u s der galizischen Bank 
in Koenigsberg.“

Przyjmują dla nas zboże w komis i udzielają zaliczek 
na Podolu, Ukrainie i Wołyniu pp. W. Kamieński i Sp. w 
Berdyczowie i ich agenci. W Nowogrodzkiem: p. W. Ró­
żański w Darewie. W Sluckiem i Mińskiem: p. Świda w 
Hozodziei. W Białostockiem: p. A. Wieczorek w Białym­
stoku. J

* Bydło. Berlin, 19 marca. Bydła na rzeź wystawiono 
na sprzedaż:

• , /2?45,-'i,-Zluk bydła rogatego, 6170 nierogacizny, 1355 sztuk 
cieląt i 6858 szt. skopów.

Dowóz bydła rogatego był dziś tak wielkim, że byłby 
wystarczył prawie na stosunki normalne t. j. gdyby eksport 
był dozwolony; w obecnych zaś okolicznościach pozostały 
znaczne reszty; handlarze jednak starali się osięgać choć w przy- 
bliżemu ceny minionego tygodnia, spodziewając się, że zakaz 
wywozu bydła wnet zniesiony zostanie, co jednak nie udało się 
tym, co z jakiegokolwiek powodu sprzedawać musieli; płacono 
^dy»za l°war Wze4"i 31-54, za średni 43-46 a za pośledni 
01—od po 100 funt, wagi mięsa. — Co do nierogacizny 
równał się tak dowóz jak i interes i ceny zeszłotygodniowym 
— płacono więc za towar przedni 53—54, za średni 48—50 a za 
pośledni 42—4o po 100 funt, wagi mięsa. — Niepomyślnym 
zupełnie dla handlarzy był przebieg targu na cielęta; dowóz 
był bowiem i tu za wielki a towaru musiano się pozbywać à 
tout prix, — Handel skopów był z początku również słaby: 
guy jednak około 10 godziny zakaz wywozu nagle prezv- 
dyum pclicyi zniosło, ożywił się handel, choć się ceny nie
f7°-iT& powr5 Ł.°^gał łatwo n8jramé°20

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.

Giełda poznańska, 21 marca.
Stan powietrza: pochmurno
Żyto: spok.
Cena wypowiedzialna —,— Wypowiedziano —.  ctr. na

marzec 166,------ , — na marzec-kwiecień 156.____ na
wiosnę 156.—, kwieć eń-mai 156.----- maj-czerwiec 157 ezpr-
wiec-lipiec 159., lipiec-sierpień 158.

O ko wita: słabo
Cena wypowiedzialna — Wypowiedziano —litrów • — 

na marzec 49.80, na kwiecień 50.70—. — na kwiecioń-maj 
51.20—., maj 51.70—, czerw. 52.50, lipiec 53 30, sierpień" 54 1Ó 
wrzesień 54.60

Okowita w miejscu (bez beczki) 48 70 pł.
Poznań, 21 marca. (Sprawozdanie giełdowe).
Żyto: Cena wypowiedzialna i regulacyjna 157 m.

marzec
wiosnę

157.------ , — na marzec-kwiecień —.------  —
na kwiecień-maj —.— na maj-

na 
□a
czerwiec — czerwiec-lipiec —.

Wypowiedziano 1000 ctr.
Okowfta: cena wypowiedzialna i regulacyjna 49.80 m. 

na marzec 49.80—.— na kwiecień 50.60—.—, maj 51.70—.—
kwiecień-maj 51.20—.------ , msj-czerwiec —.— czerwiec 52.50,
lipiec 53.40— sierpień 54.30

Okowita w miejscu (bez beczki) 48.70 m.
Wypowiedziano — litrów.
(W) Poznań, 21 marca. Ceny mąki. Pszenna nr. 0 

i 1 17—18 50 m„ rżana nr. 0 i 1 13—14 mar. per 50 kilo.

Ceny targowe
w mieście Poznaniu

Towar

u. 1
t

piękny. 
■iark. fen.

średni.
mark. fen.

pośledni, 
mark. fea.

kilo 10 50 9 70 9 10
8 55 8 10 7 65

- 7 70 7 20 6 80
7 40 7 6 90
7 30 7 20 7 10
6 60 6 50 6 40

— - — —
— - — —
— — — — — —
— — — —
— — — ___ — —

* 9** 25 2 20 2 10
— — — —
— — —

— — — — —
kilo. — — — — _ —

— — — - — —
— — — - —

Pszenicy I / szefel po 50 
Zyta . . . . -
Jęczmienia. . . - 
Owsa ......
Grochu do gotow. - 

„ na paszę - 
Rzepiku zimowego - 
Rze pi ui zimowego - 
Rzepiku lutowego - 
Rzepiu latowego 
Tatarki 
Kartotii 
Wyki
Łubinu żótt

n nie bies k. -

Koniczyny białej 
Grochu białego

Ceny targowe są te same, co ceny ustanowione przez sto­
warzyszenie kupieckie.

Giełda bydgoska, 20 marca.
Pszenica: 182-210 m.
Żyto: 147-164 ni.
Jęczmień: wielki 148-154, mały 136-146 m.
Owies: 136-153 m.
Groch do gotowania 138-145, na paszę 130-136 m. —
Wyka 129-138 m.
Łubin niebieski 98.-108 m. — wszystko per 1000 kilo 

wedle gatunku i wagi efektywnej.
Okowita: 49.75 m. per 100 litrów a 100 proc.

Giełda wrocławska, 20 marca.
Koniczyna czerwona: spok.; poślednia 45-52, średnia 

55-63, piękna 66-73, wys. piękna 76-80 m.
Koniczyna biała: spok.; poślednia 40-50, średnia 

54-58. piękna 60-64, wys. piękna 66-70 m.
Żyto: per 1000 kilo mało zmień.; na miesiąc marzec i 

marzec kwiecień 154 ofiar., kwiecień-maj 155.50 .płac, i ofiar. 
156 żąd., maj-czerwiec 158. czerwiec-lipiec 160 ż. i pł., lipiec- 
sierpień 161.50 m. pł.

Pszenica per 1000 kilo 200 marek żądano, na kwiecień- 
maj 206 m. żąd.

Jęczmień: per 1000 kilo — m. żąd.
Owies: per 1000 kilo 132 marek żądano, na kwie- 

cieó-maj 133 pł. i ż., maj-czerwiec 136. — czerwiec-lipiec 139.50 
m. żąd.

Groch per 1000 kilo do gotowania------ m., na paszę
------ marek płacono.

Rzep: per 1000 kilo 320 m. żąd.
Rzepik zimowy: per 100 kilo na marzec-kwiecień — 

m. żąd.
Olej rzepiowy: per 100 kilo bez inter.; —w miejscu 

66— marek żądano, — na marzec 64.— marek — marzec- 
kwiecień 64.— kwie"ień-maj 64.— maj-czerwiec 64.— ź., wrze- 
sień-październik 63.50 żąd. 63 ofiar.

Łubin bez zmiany; per 100 kilo., żółty 9.50-10.50-11 20 
m., niebieski 9.30-10.40-11 m.

Okowita: per 100 litr, słabo; — w miejscu 49.30 żąd. 
48.30 m. ofiarwano, na marzec 49.50 — na marzec-kwiecień 
49.50— żąd. kwiecień-mai 50 pł. i ofiar, maj czerwiec 51. — 
czerwiec-lipiec 32. ż., lipiec-sierpień 52.80 pł., sierpień-wrzesień 
—. m. ofiar.

Ceny ustanowione przez miejską deputacyą targową.
Per 100 kilogramów

ciężki 
naj- I nąj-

średni 
naj- j naj-

wyższajniższa wyższa niższa

8 lekki towar 
i naj- j naj- 
wyższa.niisza

Pszenica biała 
„ żółta

Żyto .... 
Jęczmień nowy 
Owies nowy . 
Groch . . .

. 19 80 19 — 21 60 20 70 18 — i 17
19 70 18 90 21 30 20 50 17 70! 17
18 — ¡17 30 16 50 15 80 15 50 14
15 60,15 20 14 80 14,60,14 -13
15 — 14 80 14 40 14 ¡10 i 13 80 13

• 15 80:15 ¡50 14 50 13 80 13 30 1 12

80
30

40
Gdańsk, 20 marca.

Sprawozdanie J. Fajansa.
Powietrze: śnieg i wilgoć; wiatr północno-zachodni.
Pszenica loco była na dzisiejszym targu indyferentna 

bardzo, nie było podaży, ale i ochoty do kupna brakło. — 
Z trudnością sprzedano 60 ton a płacono za rosyjską 118, 
119/20 funt. 191, 199 M., pstra 123/4 125 funt., 207, 208 M., 
130/1 funt. 216 M, szklistą 131, 133 funt. 220, 224 Al., białą 
126 funt 224 M. per ton. Termina bez interesów, kwiecień-maj 
216 M. żąd. 215 ofiar., maj-czerwiec 217 M. żąd. 216 ofiar., 
czerwiec-lipiec 220 M. żąd. 218 ofiar. Cena reguł. 216 M.

Żyto loco dość niezmiennie; krajowe 122 funt, po 158 M., 
124 funt, po 162 M., rosyjskie 115 funt. 140.50 M., 116 funt. 
14150 M., 117 funt. 142.50 Ml., 118 funt. 143.50, Ml., 120 fnnt. 
146. M. per ton płacono. Termina dolno-polskie na kwiecień- 
maj 163 Marek żądano. Cena regulacyjna 153 M.

Jęczmień loco żądany, 114 funt, osiągał 162 Marek,— 
żółty 118/9 funt cuchnący po 155 M. per ton płacono.

Groch loco wilgotny 125 M., do gotowania 134 M. per 
ton płac. Termina na paszę kwiecień-maj 136 Ml. żądano.

Okowi ta loco nie handl.
Depesze. Londyn, 19 marca. Pszenica ociężale, ceny 

bez zmiany; przybyłe ładunki statecznie spokojne, inne zboże 
ociężale, nominalnie i bez zmiany. Powietrze piękne.

Amsterdam, 19 marca. Pszenica loco bez interesów. 
Termina bez zmiany. Zyto loco niżej, termina 189. Olej rze­
piowy 38.50 Rzep 400. Powietrze piękna.

Berlin, 19 marca.
Urzędowe sprawozdanie giełdy berlińskiej.
Pszenica loco spokojnie. —Termina słabo. — Wypowie­

dziano —— ctr — Cena wypowiedz. —. m. per 1000 kil.
Loco 192-235 wedle gat., piękna polska--------- z kolei p., żółta
(czerw.) — m. z kolei pł., na ten mieś. —. pł., cena przecięe.

płacono. — na marzec-kwiecień —.------ płacono, — na
kwiecień-maj 218.-218.5— pł., maj-czerwiec 220.-220.5 plac., 
czerwiec-lipiec 222.—. pł. lipiec-sierpień 221 płac, sierpień-
wrzesień — pł. wrzesień-październik 214. żąd.

Zyto loco średni band, przy stałych cen. —(Termina spok. 
Wypowied. — ctr. Cena wypowiedzialna —. m. per 1000 kil. 
Loco 154.-183 m. wedle gatunku, piękne nowe------ z ko­
lei i ze statku pł., stare_ rosyjskie 162 -162 5 m. z szpiebrza pł.
nowe rosyjskie 154-165. marek z kolei płacono,---- - nowe
polskie 154-164. m. z kolei płacono, — krajowe 176-183. m. z 
kolei płac., na ten miesiąc —.—. płacono., cena przecię- 
ciowa —.— marzec-kwiecień —.— płacono, — kwiecień-maj
162-——. pł., maj-czerwiec 159.----- pł., czerw.-lipiee 158.5
pł., lipiec-sierpień 157.5-158 pł., sierpień-wrzesień — płacono, 
wrzesień-październik 158. pł.

Jęczmień per 1000 kilogr. wielki i mały 110-183 marek 
wedle gatunku.

Owies loco niezmiennie. — Termina słabo. — Wypo­
wiedziano. —.— ctr. Cena wypow. — m. per 1000 kil. — Loco 
120 167 m. wedle gatunku, wsch. i zach. prus. 140-153 z kolei pł., 
na ten miesiąc —, marzec-kwiecień —.— płac., kwiecień-maj 
149-148.5-149 płac, maj-czer. 150.5 pł., — czerwiec-lipiec 152.5- 
152 pł., lipiec-sierpień — pł.

Kultusudza loco stale. — Termina bez obrotu. — 
Wypowiedziano — cent. Cena wypow. —.— mar. per 1000 kilo. 
Loco stara 135-142 nowa 128-135. mar. wedle gatunku; nowa 
mołd. 134— z kolei pł., stara mołd. — z kolei pł., węgierska
—- z kolei płac., na ten miesiąc — pł., marzec-kw.----- pł.,
kwiecień-maj 130 żąd , maj-czerwiec----- pł.

Mąaa rżana trzyma się. Wypowiedziano 3000 ctr. Cena 
wyp 22.70 m per 100 kilogr. Nr. 0 i i per 100 kilog. brutto 
z miechem, płynąca — pł., — na ten miesiąc 22.65—.— płac, 
cena przecięciowa —. marek, na marzec-kwiecień 22.65—.— 
płac., kwiecień-maj 22.70—.— płac., maj-czerwiec 22.75—.— 
płacono — czerwiec-lipiec 22.75—.— płacono — lipiec-sierpień 
22.75—.— płacono.

Groch per 1000 kilog. do gotowań. 154-186 marek wedle 
gatunku, na paszę 138-153 m. wedle gatunku.

Nasiona olejne per 1000 kilogr. Wypowiedziano ~- 
c»nt. Cena wyp. — marek. Rzep zimowy —.-------m. Rzepik

zimowy -----  marek Rzepik latowy -----  m. Nasienie lniane
-----  m., nasienie lnicze -----  m.

Olej rzepiowy stale. — Wypowiedziano z beczką
— cent., bez beczki — cent. Cena wypowiedzialna z beczką 
—. m., bez beczki — marek per 100 kilogr. Loco z beczką 
66.5 marek, bez beczki 65. m., — na ten miesiąc 65—. m.
cena przecięciewa —. marek marzec-kwiecień —.------ płac.,
kwiecień-maj 64.7-64 4-65 pł., maj-czerwiec 65-65.4—. płac., 
czerwiec-lipiec----- p., lipiec-sierpień — pł., sierpień-wrzesień
— pł. wrzesień-październik 65.3-65 8 płac., październik-listopad
65.3- 65.7 płac.

Olej lniany per 100 kilogramów bez beczki loco — 
marek.

Olej skalny stale. — Rafinowany (Standard wbite) 
per 100 kilogr. z beczką w partyach o 50 bar. (125 entr.) — 
Wypowiedziano 500 ctr. Cena wypow. 30 m. per 100 kilogr. 
Loco 34 marek; na ten miesiąc 30.— płac., cena przeć.
— na marzec-kwiec. 28.5 ofiar., na kwiecień------ pł., kwiec.-
maj 28.5 ofiar., maj-cz.erwiec — płacono, — czerwiec-lipiec
— płacono lipiec-sierpień — sierpień-wrzesień — wrzesień-pa 
ździernik 31 m.

Okowita słabo. — Wypowiedziano 10,000 litrów.— Cena 
wypowiedzialna 52.8 marek. — Per 100 litrów a 100 prc. —
10,000 pr. z beczką. Loco----- płac., na ten miesiąc —.
nomin., — cena przecięciowa —.— marek — marzec-kwiecień 
—.— płac., kwiecień-maj 53.7-53.5-53.7 płacono, maj-czerwiec 
54.1-54. pł., czerwiec-lipiec 55.2-55.-55.1 płac., — lipiec-sierpień
56.3- 56.1—. pł. sierpień-wrzesień 56.7-56.4-56.6 pł., wrzesień- 
październik —. płacono.

Okowita per 100 litrów i 100 prc. — 10,000 prc. bez 
beczki loco 52.5—. płac.

liursa telegraficzne.
(Notowania z dnia 20 marca.)

SZCZECIN, 20 marca 1877.
Pszenica niezm. 

na kwiecień-maj .... 
na maj-czerwiec.............

Żyto trzyma się
na kwiecień-maj............
na maj-czerwiec .... 
na czerwiec-lipiec . . .

Olej rzep, stale
na marzec.....................
na kwiecień-maj .... 
na wrzesień-październik

BERLIN, 20 marca 1877.
Pszenica stalój 

na kwiecień-maj .... 219 
na czerwiec-lipiec . . , 222 50

Okowita trzyma się
w miejscu.................. ..
na marzec................
na kwiecień-maj . . . 
na maj-czerwiec . . .

Owies
na kwieeień-maj . . . 
na maj-ezerwiec .... 

Olej skalny
64 50: w miejscu....................
65 —| na marzec .................

214 50 
217 50

157 
157 — 
155 50

64 50

51 70

52 60
53 70

149 —

15 50 
15 —

Żyto stalój 
w miejscu
na luty-marzec............
na kwiecień-maj . . . . 
na maj-czerwiec............

Olej rzep, stałej
w miejscu ....................
na kwiecień-maj . . . . 
na wrzesień-październik

Okowita słabo
w miejscu ....................
na marzec....................
na kwiecień-maj . . . . 
na sierpień-wrzesień . .

162
162
159

50

52 --

Owies
na kwiecień-maj............

Gal. kol. Kar. Ludwika 
Pruskie oblig. państw. . 
Nowe pozn. listy zast. . 
Pozn. rent, listy . . . . 
Austr. losy z r. 1860 .
Włoska renta..................
Amerykany ..................
Pożyczka turecka . . . . 
7^ prc. Rumuny . . . . 
Polskie listy likwidac. . 
Rosyjskie banknoty . . 
Austr. renta srebrna . . 
Austr. akeye kredytowe 
Kolej żelazna państwowa
Lombardy....................

Uspos. słabe.

149 50

89 — 
92 30
94 10
95 20 

102 —
74 75 
99 50 
13 25 
13 75 
63 50 

252 90 
57 10 

261 50 
379 — 
136 50

Zaproszenie do przedpłaty.

EMANCYPACYA 
i równouprawnienie kobiety.

Pod powyższym tytułem dzieło szerszej objętości, 
wedle znawców nie tylko rzeczywistój wartości ale i na 
głębszych studyach oparte, spoczywa już od kilkunastu 
miesięcy w manuskrypcie z powodu powszechnej stagna- 
cyi w handlu księgarskim, nie zezwalającój na nakłady 
dzieł obszerniejszych. Celem ułatwienia a raczój umo- 
żebnienia wyjścia dzieła będącego na czasie, otwiera się 
niniejszćm na nie prenumeratę, wynoszącą 5 marek.

Prenumeratę nadsyłać należy do księgarni pana JE. 
C a 11 i e r’a lub do ekspedycyi DziennikaPozn a ń- 
skiego pod napisem; „Na dziełko Kmancypaeya 
i równouprawnienie kobiety.“ Nadmieniamy 
równocześnie, że z zebraniem się 200 prenumeratorów 
wyjście dzieła jest zapewnionem. Po wyjściu cena bę­
dzie podwyższoną.

(Nadesłano.)
Wszystkim chorym wzmocnienie i zdrowie bez 
medycyny i bez kosztów przez środek pożywczy

Revalescière du Barry
z Londynu.

Od lat 30-tu żadna choroba nie oparła się tej przy­
jemnej potrawie zdrowia i takowa okazuje się skuteczją 
u dorosłych i dzieci bez medycyny i bez kosztów we wszystkich 
chorobach żołądkowych, piersi, płuc, wątroby, gruczołów, skó­
ry, oddechu pęcherza i nerek, tuberkulosie, suchot, astmy, 
kaszlu, niestrawności, zatwardzeniu, dyaryi, bezsenności, sła­
bości, hemoroidów, puchlinie, febrze, zamętu, uderzaniu krwi 
do głowy, szumowi w uszach, słabości i womitom, nawet 
w czasie ciężarności, diabetes, melancholii, chudnieniu, reuma­
tyzmowi, podagrze, błędnicy; służy także za lepsze pożywienie 
dla dzieci ssających zaraz od urodzenia, aniżeli mleko mamki. 
— Wyciąg z 80,000 certyfikatów o uzdrowieniu, które opierały 
się wszelkiej medycynie, pomiędzy niemi certyfikaty Dr. Wurzer, 
radzcy medycznego Dr. Angelstein, Dr. Shoreland, Dr. Camp­
bell, profesora Dr Dédé, Dr. Ure, hrabiny Castlstuart, margra­
biny de Bróhan i wielu innych wysoko postawionych osób 
posyła się franko na żądanie. (5806)

Skrócony wyciąg z 80,000 certyfikatów.
Nr. 62476. Dobremu Bogu i panu niech będą dzięki. 

Revalescière usunęła zupełnie 18 letnie boleści moje żołądka i 
nerwów w połączeniu z ogólną słabością i nocnym potom.

J. Comparet, proboszcz Sainte Romaine des Iles.
Nr. 79211. ürvaux. 15 kwietnia^ 1875. Od lat czterech 

używam szacownej Revalescière i nie cierpię już więcej na bó­
le w lędźwiach, które trapiły mnie przez długie lata. Będąc 
w 93 roitu życia, cieszę się jak najzupełniejszćm zdrowiem

X. Leroy, proboszcz.
Nr. 45270. J. Robert. Z 28 letnich suchot, kaszlu, wo- 

mitów, zatwardzenia i głuchoty zupełnie uleczony.
Nr. 62845. Proboszcz Boilet z Ecrainville. Z astmy z 

częstem zaduszaniem zupełnie uleczony.
Nr. 64210. Margrabina Bróhan uleczona z 7 letniej choroby 

wątroby, bezsenności, drżenia na wszystkich członkach, wychu- 
nieniia i hypochondri.

Nr. 75877. Florian Kóller, k. c. administrator wojskowy. 
Grosswardein, uleczony z kataru, płuc i rur płucowych, zamętu 
w głowie i ciśnieniu w piersiach.

Nr. 75970. Pan Gabryel Teschner, słuchacz publicznego 
wyższego zakładu handlowego w Wiedniu, uleczony z rozpa­
czliwego bólu piersi i rozstrojeniu uszów.

Nr. 65517. Panna de Montlouis, uleczona zniestrawności i 
bezsenności i wycieńczenia.

Nr. 75928. Baron Sigmo uleczony z 10-letniego sparaliżo­
wania rąk i nóg itd.

Revalescière jest cztery razy tak pożywną j jak mięso 
i oszczędza u dorosłych dzieci 50 razy inne środki i potrawy.

Cena Revalescière za ‘/j funta 1 Mr. 80 fen., 1 funt 
3 Mr. 50 en., 2 funty 5 Mr. 70 fen., 12 ff. 28 Mr. 50 fen.

Revalescière Chocolatée 12 filiżanek 1 Mr. 80 fen., 24 fi­
liżanki 3 Mr 50 fen , 48 filiżanek 5 Mr. 70 fen. itd.

Revalescière Biscuités 1 funt 3 Mr. 50 fen., 2 funtv 
5 Mr. 70 fen. 3

Do nabycia przez Du Barry et Comp. Berlin W. 28—29 
Passage (Kaiser Gallerie) i u wielu dobrych aptekarzy, dro- 
gistów, specerzystów i sprzedających delikatesy w całym 
kraju, wPoznaniuuO. Weiss — Czerwona aptęka, Krug 
i Eabńeiusa i u Ryszarda Fischera.



Dnia 19 b. m. przed południem zakończył żywot doczesny ś. p.

Hieronim Jaraczewski,
rotmistrz byłych wojsk polskich z roku 1830. Pogrzeb odbędzie 
się dnia 22 b. m. po południu o godz. 4 w Wągrówcu na cmentarz 
parafialny, o czóm donosi krewnym i znajomym w smutku 
( 504) pogrążona familia.

Panom właścicielom dóbr
ma zaszczyt podpisana agentura generalna donieść uniżenie, że

Szląski akcyjny Bank kredytu gruntowego
udziela obecnie w najobszerniejszym zakresie pożyczek nie wypowiedzialnycli i amortyzujących się na otaksowane przez 
Ziemstwo dobra nawet po listach zasta wnychjako też obok nich wypswiedzialnych także i to pod naderpomyślnemi warunkami.

Wnioski o pożyczki załatwiają się w jak najkrótszym czasie i jak najgłailziej. Do ich przyjmowania upoważniona je3t 
a oraz gotowa do udzielania każdego bliższego objaśnienia ' (1806)
Generalna agentura M&iiirycegO ScSfioesiliBIlk , Poznań, Szewska ulica 20

U1U1U A ' aa u m n łbAtl
rze poleca gorzelanych i leśnii 
czych z kaucyami. (1519)

I

Zasnął w Bogu opatrzony śś. sakramentami ś. p. (1501)

Stanisław Sosnowski.
Pogrzeb odbędzie się w Gnieźnie w czwartek, o czóm donosi syn

Władysław Sosnowski.

Kompletny mój skład

pięknych sprzętów
domowych i kuchennych

° 'Sr jako tśż inąchin w gospodarstwie domowśm używanych polecam po 
o g' jak najtańszych cenach przy znanćj rzetelności.

as

(1509)

¡J. o Augusta King’s nastp.
2. Zamówienia zamiejscowe wykonują się akuratnie.

We wtorek dnia 20 bm. rano o godz. 11 zasnął w Bogu opa­
trzony śś. sakramentami ś. p. (1503)

Stanisław Sosnowski

W Wiosna!! nadeszła!!
zatem w dzisiejszych krytycznych czasach nie tak o sprawieniu rzeczy no­
wych jak o odnowieniu starej wiosennej i latowej garderoby pomyśleć należy.)—

Któż, jeśli nie Giieiisch, w tern najlepiej poradzi. W znakomitem 
zakładzie jego, znanym z długoletniego rzetelnego działania, wszelka prze­
chodzona garderoba nie tylko że się chemicznie czyści ale właśnie w tern 
sztuka zakładu, że każdy przedmiot w barwie i formie się odnawia a jeśli 
uszkodzony, reparuje i modernizuje. (1449;

Ed. Gnenseli.
Pralnia chemiczna i farbiernia do odnawiania garderoby 

Poznań, Wilhelniowska ulica Nr. 16 blisko kościoła św. Marcina.

-W

-w
-w

przeżywszy lat 75; pogrzeb odbędzie się w czwartek o godzinie 3ój 
z domu na Grzybowie, o czóm donoszą w smutku pogrążone

żona, dzieci i wnuki.
Gniezno, 20 marca 1877.

Śnieżno białe zające norweskie, cie­
trzewie, jarząbki i śnieżki jako też tłuste 

ażant
ibki

czeskie bażanty odebrał (1516)'

Nabożeństwo dla kalwinów Polaków
dnia 29 marca w Orzeszkowie o litej. 

(1502)

Zapozew edyktalny.
Możliwego posiadacza listu zastawnego Se- 

rya III Nr. 967 nowego Towarzystwa ziemsko 
kredytowego dla prowincyi poznańskiej, któ 
ry tutejszemu domowi bankowemu Hirscbfeld 
------>lff w •

AntykwarniafJE. Calliera poszzu- 
kuie wszystkiego c.o się! odnosi do rodziny

Szeptyckich
a zwłaszcza

X. Józefa Domaradzkiego
panegiryk p. t. Zawódfcb|ónorów.

(w całych beczkach o kopie, 14 lunt. 
i ważące, beczka po 9 M. 50ien., roz­
syła akuratnie za zaliczką lub prze­
słaniem należności (1487)F. W. Manteuffel

Gd ańsk.

Jabłonie i grusze
w kilku tysiącach, uszlachetnione tna 
na sprzedaż nauczyciel w Zbrudse. 
wie p. Śremem. *(973'
Wfp© w i'rii'ach ^achouukhTb? 
W a'&i3 szara 2000 mórg o pół iuijj 

od kolei jest do wydzierżawienia. Do 
przyjęcia tćj dzierżawy wykazać sie 
należy z majątku 25000 tal. Bliższe 
powiadomienie w Redakcyi Dz. pOzn 
pod Nr. 1162.

Guziczki, frendzlel
jako też wszystkie materyały do szycia 
dla krawiecczyzny damskiej jak najtaniej u i

Wilh Neidänder,
Rynek 60, narożnik Wrocławskiej ulicy.

®oooooooooooo®
marques oe Tapety 1 rclosj ft 

fabrique Kaliłtąd litograf, A
Regestra gosp. a. 

Alfenidę V 
Chris tofla 0

polśca po najtańszych A 
cenach handel V

Matćryałów 
piśmiennych

0 Antoniego Rosę o
Q w Poznaniu w Bazarze. (595) À
«oooooooooooo®

łd w il y

titíinwiHjaí

na W. Księstwo Po­
znańskie po uderza­
jąco tanich cenach

skład

Wielkie pomieszkanie
w środku miasta jest tauio natych­
miast do wynajęcia. Bliższe szczegóły 
przy Jezuickiej ulicy 11 r. 
w biurze budo wio wón. (1491
Dla wiadomości p. p. Dominiów,iłłajg. 
cicieli domów, budowniczych itd. itd. 
Ofiaruję i rozsyłam do każdej stacyi kolejo.' 
wej. Wapno dla mularzy i do na- 
wozów, w najlepszym gatunku. (942)
Hermana «^aroscliek

Wapiennia w Goślinie na Górnym Szlązku,

ECZElii
z dobremi wiadomościami szkólnenń 
znajdzie natychmiast umieszczenie1 w 
moim kantorze. (1512)
HartwigDantorowicz.

Dobre posady
dla ekonomów, administratorów, rządz- 
ców, leśniczych, • grodników, e. t. c. 
inżynierów, buchhalterów, snbjektów, 
nalej guwernantki, bony Niemki, gu. 
spodynie rekomenduje do Anstryi, VVę- 
gier, Galicyl, Rosyi. Dom komiso ,vy 
Stani»łi*wa Augusta Oandoura 
w Białej p. Bielskiem (Austrya.) (1513)

(1474J

& Wolff w roku 1868 lub przed tym czasem 
zginął, wzywa się niniejszeto, aby najpóźniej 
do 1 września 1877 r. do nas się zgłosił, ~ 
przeciwnym razie rzeczony list zastawny 
drodze sądowej umorzonym zostanie.

Poznań, dnia 12 września 1876.
Królewska Dyrekcya

nowego Towarzystwa ziemsko - kredytowego

Nasze życie,

M
dla prowincyi poznańskiej.

Leltgeher i

powieści M. D. Chamskiego w "trzech 
częściach wyszła już całkowita 
część pierwsza. Część druga wyjdzie: 
wkrótce, trzecia i ostatnia zaś przy końcu . 
marca br. Prenumeratę 4 Marki (w tem 1 
już mieści się koszt przesyłki pocztowej] prze-; 
słać należy: do księgarni Nowej 
(W. Małecki) w Toruniu. Nad­
syłający prenumeratę odbierają natychmiast

Victoria Restaurant.
narożnik Berlińskiej i Bismarckowskićj ulicy.

Dziś
otwarcie prawdziwie amerykańskiego 

W BUFETU
a la Siechen w Berlinie. Otwarty od godz. 10 przed 

południem do 1 godz. z południa (1517)

Kapelusze
• najnowszy fason wiosenny, 

artykuły dla panów, towary skórzane, para­
sole, wachlarze promenadowe największym 
wyborze. (479)

S. Hietiiiiann,
Wilhelmowski plac Nr. 3. — Hotel du Nord.

Spółka polecają

kalcudarz paryzki
r. 1877 z fr. przesyłką 2 marki 20 fen.

[141) szłą już cz pierwszą, a następne zaraz 
dz

(1507)

izęść
wyjściu z dru 
ła cena podniesioną, zostanie

P°
ruku. Po wyjściu całego dzie-

Zaproszenie do przedpłaty

D

Pamiętnik Hiunorystyczny.
y 1 /y T* ry 11 , ». n 1 — . 1 — 4 . A* .. .. », » - a 4 » rt - .

Gorsety i rękawiczki glacowe poleca 
w wielkim wyborze po jak najtańszych 
cenach (1510)

Wilh. Neuländer,
Rynek 60, narożnik Wrocławskiej ulicy. I

JJ

rt

Organ przemysłowo - gospodar.
prowincyi szląskićj

Wychodzi 1 i 15 każdego miesiąca w Byto­
miu na Górnym Szląsku.

Podaje artykuły gospodarcze, rólnicze, prze­
mysłowo-handlowe z drzeworytami.

Zapisać można na wszystkich urzędach 
pocztowych za cenę kwartalną 1 markę, lnb 
też przesyłając prenumeratę wprost do Re- 
dakcyt (la63|

„Postepurólniczego“
w Bytomiu (Rrutlien O.-S.)

Zbiór humoresk anpgdot i humorystycznych 
wierszy. Wychodzi w dużym formacie. Wy­
szły dna zeszyty. Prenumerata na 
pięć zeszytów wynosi 4 Marki (z przesył­
ką); można także przysłać na dwa zeszy­
ty : 1 markę 9O fenygów (w tem już 
przesyłka) lub na jeden zeszyt »0 feny- 
RÓw (także już z przesyłką). Pieniądze prze-I 
słać należy do księgami Ulowej (W. 
Małecki) wTopuniu. Pamiętnik 
hpmorystyezny sprzedaje się również 
w. wszystkich księgarniach po 80fenygówze- 
szyt. Pamiętnik jest zbiorem przedzi­
wnych brylantów dowcipu i humoru. (1508 
Dla młodych paDien Polek, które w literaturze 
francuzltlćj i IlieiniecliićJ i

Skład żelaza i dom komisowy ©©@^®®®ee@®@@ 
Sikorski i Sp. w Wągrowcu glwielkaloteryalioni©

'***“'* ww "W MW WWT n. ■ «"M WT W w» _poleca wszelkie nasiona rolnicze, w wyborowych gatunkach pod gwa- 
rancyą z odstawą do najbliższćj stacyi kolejowćj, również tektury na 
dachy sztuczne nawozy, cement itd. (1393)

s

AUKCYA.

na pierwsze, odbyć się mające w dniu| 
27 kwietnia rb. wielkie wylo­
sowanie

w konserwacji oraz w wyż.* 
szej muzyce kształcić się za* 
mlerzają, poleca się pcnsya 
dobra. Pomieszkanie obszerne, powietrze 
w pięknej okolicy zdrowe, proboszcz język 
polski posiadający w mieście.

Bliższej informacyi powziąć można pod 
adresem|: „der Frau Professor deich» 
geh. v. Połczyńska, Schneidnitz, 
Schlesien. (1514)

Dllia £6 marca rb. przed południem o 9 godz. 
sprzedanych zostanie najwięcej dającemu w Starzy nie, 
y4 mili od Rokietnicy z powodu zaniechania dzierżawy 
13 dobrych koni roboczych, 2 czteroletnie wprawione do cu­
gu konie, 5 źrebców, 12 holender, krów, 4 cielne jałowice, 
buhaj, l3/4 roku mający, 8 wozów roboczych, 2 kocze, sprzę­
ty polne, gospodarskie, spichrzowe i domowe, młockarnia, 
sieczkarnia i siewnik, wielka duńska doga. Najpierw sprze­
dane zostaną konie, około 12 godziny bydło rogate. Na 
wczesne zgłoszenia czekać będą furmanki w Rokietnicy o 
6, y28 i o y212 godzinie. (1389)

2 inwentarza niczego poprzednio nie sprzedano, jak myl-

Łgs
g 5

w Inowrocławiu.
Wygrana główna: elegancki'®’ 
ekwipaż z czwórką koni i n- 
pr/ężą wartości tO.OCOMr. czter- 
dziesci szlachetnieli wierz 
chowców i cugowców jako też fla 
inne wygrane. (1387)

Losy j o 3 Mrk. polecają
A. Molling O

debit generalny w Hanowerze oraz
Ekspedycja Dziennika Poznań- 55, 
skiego i Ant\ kwarnia E. Calliera w 

w Poznaniu. i®

W dobrach Mchy (Emchen) są dwa

nie rozgłoszono.

KONI I Krzyże
öl ♦ ♦ ♦

w Inowrocławiu po 3 Marki są 
do nabycia w Ekspedyi Dzień. Pozn.

ASTMY
Duszność, chrypka, katary zada­

wnione i wszelkie cierpienia kanałów odde­
chowych ustępują po użyciu Rurek antias- 
matycznych p Levassenra, 23 rue de la 
Monnaie w Paryżu. [3.]

Dostać można: w Poznaniu w aptece Dr. 
Mankiewicza w Warszawie w składzi 
towarów aptecznych pp. GalJego i Spiessa

BERLIN, 20 marca.

Niemieckie papiery,

Prusk. poż. ukonsolid. 
dito

Obligi długu państwa 
Brem. poż. państ. z 1855 
Listy zastawne wscbo- 

dnio-pruskie 
dito 
dito

Listy zast. pozn. (nowe) 
dito szlązkie 
dito lit. A. i C. stare 
dito lit. A. i C. nowe 
dito lit. A. i C.

List. z. zacbodn.-pruskie 
dito 
dito 
dito 
dito
dito nowa I serya 
dito dito 

Listy rent, poznańskie 
dito pruskie 
dito szląskie

II serya 
dito

i inne nagrobki z marmuru, 
piaskowca itd. pięknie i tanio się ’ 
wykonują, są zawsze w zapasie I 
żelazne ogrodienia do grobów, ply- 1
ty granitowe i słupy n

B. Łoewenherz
nastp.

A. Schlesinger.
I Poznań, Bramkowa ulica Nr: 14 

obok rejencyi. (986)

oo

4’/i
4
3'A
3'/:

3V,
4
i’1

3,,

4
4’ń
r-

f'-

[’•

47,

104.10 p.
95.60 p. 
92.30 p. 

145.50 p.

95.70
101.80
94.10
84.80

94.90
102.
82.50
93.

101.20
107.25

95.20
95.20
96.

P-
P-
ż.
P-
P-
P-
P-
ż.
P-
ż.
P-
P-
P-
P-
P-
P-
P-
ż.

Niemiec, bank hyp. w
Meiningen 

Stowarz. dyskontowe 
Gotajski bank kredyt. 
Kwileckiego i Sp. bank 
Meinigski bank kredyt. 
Austr. zakład kredyt. 
Poznański bank prowin. 
Bank Rzeszy niemieckiej 
Prowinc. stowarzyszenie

dyskontowe

4
4V:

Akcye bankowe.
71.50 p.Wrocław, bank dyskont. 4

dito wekslowy 77.

w

Boszuauje miejsca
borowy 

zaraz lub też najpoźuiej od 1 inaja rb. zna- 
jący się bardzo uobrze na sadzeniu drzew le­
śnych, w danym razie przyjąć mogący miejsce 
włodarza podwórzowego lub Pi­
sarza. Łaskawe oferty uprasza się aurę- 
suwać pod lit. A. D. Osieczna (Storch- 
nest) postlagernd.

Dominium Otocznia pod Wrze­
śnią potrzebuje od Igo kwietnia b. r.

Kneharza.

Osobiste przedstawienie jest konie- 
czném. ____ (1478)

żonaty, wulny od wojskowość, przytem do­
skonały strzelec, który obowiązki we wiel­
kich domach pełnił poszukuje miejsca od 1 
lipca rb. O łaskawe oferty uprasza iranko
Karolewo pod Borkiem, F. Dem­
biński. (1444)
<Jrzę«lnik gospodarczy
Polak, wieku 26, kaw ler, wolny od. wojsko­
wości, zaopatrzony w dobre zaświaO"'<enia, 
poszukuje miejsca jako ekonom zaraz lob-uu 
Igo kwietnia r. b. w Księstwie Poznańskiem 
lub Królestwie Polakiem. Łaskawe oferty 
uprasza się nadesłać do Eksp. Dzień. Pozn. 
pod Nr. 1475.______________________
Teatrpolski wogrod. Potockiego

W POZNANIU.
W piątek, 23 marca 1877.

na rzecz mającego się założyć w Poznaniu 
„ Szpitala dla dzieci “

Przedstawienie amatorskie Tow. „Stella.“

FABRYKANT
komedya w 2 aktach Korzeniowskiego.

Koncert
z uprzejmym udziałem pani B. .i K. i 
aitystycznćm kierownictwem J. ®u- 

_ . . niewicza. Program koncertu podają ati«-
1 Tl ® “¡3 • (1515) Zakończy:

QT A nm Ki I Sąd burmistrza.
’ Opera w 1 akcie z muzyką H.ippr*'
' Biletów dostać można w księgarni Gaili era, 

w nadwornym handlu muzykaliów Bote et 
Bock, w handlu Kusztelana i C. Adam­
skiego w Btzarze i w cukierni Starka.

rasy szwajcarskiéj (Siabenthaler), zda- 
(1520)piątek d. 23 marca przyprowadzę tne do rozpłodu na sprzedaż, 

znowu pociągiem rannym wielki trans 
port świeżo dojnych

iprzed
olbrzymiej, żółtej Póhl’a, szefel 14 Mrk.

Dom. Borek sprzedaje nasienie ćwikły

mackę po 1 Mr.
Szparagowe flance 3 letnie mocne,

kopa po l Marce.
Zgłoszenia do ogrodnika Jabłońskiego 

w B o r k u.

z łęgu noteckiego wraz z J? QT t W A TR.łC
i wystawię je w Keilera hotelu na sprzedaż. (i505) Milosławiera, 163 raOrgów z bu-

J. Kłaków
dostawca bydła.

Kurs papierów na giełdach berlińskiej i poznańskiej.

96.20 p.
106.25 p.
102.75 p.

65. p.
76.40 p.

264.50-260.50-261
103.60 p.
160.60 p.

79.90 p. 
89. p.

Akcye przemysłowe/

Berliński kantor drzew. 
Stowarzyszenie immol. 
Dortmund Union
Huty Hoerder 
dito Laura 
dito Lauchhammer 
dito Marienhiitte 
dito Massener 
dito Redenhiitte

Berlin. Passage

4
4
5
5
5
5
5
4
5
6

49. p.
74. p.
4.50 p.

32.75 p.
67.40 p.
23.25 p.
67.85 p.

6.50 p.
3.90 p.

20.50 p.

Akcye zakładowe 1 obligacye kolei 
żelaznych.

Berg8ko-marchijska 
Berlińsko-zgorzelicka 

dito szczecińska

4
4
4

76.10 p.
17.10 p. - 

114. p.

Brzesko-grajewska
Galicyjska Karola Lud. 
Kolej Rudolfa 
Marchijsko-poznańska 
Górnoszląz. kol. lit. A. C.

dito lit. B. 
Austr.-franc. kolej pań. 
Austr. półn.-zachodnia 
dito poi. pań. (Lomb. 

Wschodnio-pruska kol.
południowa 

Kol. po pr. brzegu Odry 
Rumuńska kolej 
Rosyjska kolej państw. 
Starogardzko-poznań. 
Warszawsko - wiedeńska 5 
Marchijsko-pozn. z pr. p,

5 18.25 p.
5 89.90-20 p.
4 46.30 p.
4 18.80 p.
3% 123.10 p.
3% 117.50 p.
5 382-379 379.50 p.
5 192. p.
5 137.-136 p.

4 24.50 p.
5 100.25 p.
5 13.70 p.
5 110 p.
4‘/s 101. p.
5 183. p.
5 70.75 p.

Zagraniczne papiery.

Austr. renta sreb. 
dito papier, 
dito losy z r. 1854 
dito losy kredytowe 
dito losy z r. 1860 
dito losy z 1864 
osyjs. poż. prem. 1864 

dito 1866
Rosyjs. pols. obi. skarb. 
Pols. listy zast. III em. 

dito nowe

47,

fr.
5
fr.
5
5
4
4
5 
4

57.10

96.90
307.50 
102. 
259.90 
153.75
151.50
80.90

72.40
65.50

dyukami kompletnemi i inwentarzem 
tanio do sprzedania lub wydzierża­
wienia. (1406)

Kamieński w Ostrowie.

Warsz. listy zast.miejskieó
Ameryk. 6% poż. 1881,6 
Ameryk, dto poż. 1OOC'" 

dito dito 
Ameryk. 5% fund,
Renta francuzka 
Rumuńska pożyczka

1885'6
dito
poż.

105.40 p.
101. p.
99.50 p.

103.60 p.
— p.

88.75 p.

Obligacye niiejsaia'
dto dto 

Szląskie listy zastawne 
Szląskie listy rent.

4—=7
5
3Vs
4

95.
96.

Akcye bankowe.

Moneta w zlocie, srebrze i papierach.

Napoleonsdory
Imperyały
Dolary
Austryack. noty bank. 
Rosyjskie noty bank. 
Francuskie noty bank. 
Dyskonto wekslowe 

dito lombardowe

szt.
1 16.28

4.19
167.80
252.90

81.40
4
5

POZNAŃ, 21 marca.

Listy rentowe i zastawne.

fozn. listy zastawne
Nowe listy zastawne 
Listy rentowe pozn. 
Prowinc. obligacye 
Powiatowe obligacye 
Powiatowe obligacye

4
5 
5
4’/a

97.50
94.30
95.40

101.
98.

Drukiem i nakładem drukarni J. L Kraszewskiego (Dr. W. Łebiński) w Poznaniu.

Tsatr polski i opizie Pitoctieii
W POZNANIU.

W czwartek dnia 22 marca 1877
występ p. Fr, Cieślew skiego

artysty opery warszawskiej,

Wolny Strzelec
opera w 3 aktach.

JE^OOSBĄtOlŁ O sodsoinl®
SiiSffiaSHiÄäESa

Wróci, bank dysk. 
Kwilecki, Potocki i Sp. 
Meiningski bank kred. 
Niemiecki bank hipot. w 

Meining.
Wschodn -niem. bank 
Austr. zakład kredyt. 
Pozn. bank prowinc, 
Szląskie stowarz. bank.

68.
65.

43.
.260.
(104.

88.

Papiery pruskie.

4
4’A
41/)

Pruska poż. ukonsolid 
dto dto

Dobrowol. poż. państ.
Prem. poż. państ. 1855 ,3T/2 
Obligi długu państwa ¡372

Żelazne koleje.

Berl.-zgorz. akc. z. 4
Bergsko-marcb. akc. z. ¡4 
Marchijsko-pozn. akc. z.|4

98.
104.

132.50
92.60

86.
76.
19.

G órno-szl. lir. A. i O. ak. z. 31,2 .
dito lit. B. akc. z. 3l/a ■ 

Wsch.-pruskie poi. ak. z. 4 
Kolej po pr. brz. Odry

akcye zakł. 5
Starogardzko-pozn. ak. z. 41) 
Brześć.-graj, akc z. 5 
Galie. kol.K. Ludw. ak.z. 5 
Kolej Rudolfa akc. z. 5 
Austr.-fr. kol. państ. ak. z. 5
dito półn.-zach. akc. z. 5 
dito pol.-pańs. (Lomb.)

akcye zakł 5
Rumuńska kol. akc. z. 5 
Rosyjska kol. pańs. akc. z. 5 
Warszawsko-bydg. ak. z. 5 
Warszawsko-wied. ak. z. 5

Zagraniczne papiery-

Amer. poż. 1882 
dito 1885

Włoska renta
dito akcye tytun. 
dito obligacye tyt.

Austr. noty bank, 
dito renta papierowa

Austr. renta srebrna 
Polskie listy likw.
Ros. listy zast. na grn. 
Ros.-amer. poż. z 1870 r.

dito dito 1871 r. 
Rosyjskie noty bankowe

72.50

— 85.
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